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wtorek Nr 67 (1191) Warszawa, 6 czerwca 1956 r. Cena 50 gr

Pojedynek i Węgierkami zadecyduje o finale

OJ

87 Piątka napadu Atlelica Portugueza (od lewej); Ney Fereira, Jorge Guilherme, Fernando San-

ORGAN GŁÓWNEGO KOMITETU KULTURY FIZYCZNEJ 1 CENTRALNEJ RADY ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH

Patteruw — zwycięzca I etapu wyścigu Dookoła Warmii
i Mazur Fot. CAF

Mecz półfinałowy koszykarek

najważniejszym wydarzeniem
wtorkowych rozgrywek

Red. W. Szeremeta telefonuje z Pragi
PRAGA, 5.6. (tel. wh). V Mi­

strzostwa Europy w koszyków 
ce drużyn kobiecych weszły we 
wtorek w decydującą fazę. Na-' 
sze koszykarki już W pierw­
szym meczu puli półfinałowej 
spotkały się z 3-krotnymi mi-

raz częściowo Chłodzińską. 
zespole ZSRR najlepiej grała 
Aleksiejewa a następnie Kara- 
mlszewa i Jaroszewska.

Cyfrowy przebieg spotkania

tana Fuba, Neca i Francisco Cesar. Zdjęcie zrobiono w Brazylii (otrzymaliśmy jeszcze przed przy* 
jazdem Atłctica do W’arszawy) jest więc na nim Neca, który jednakże do Polski nie przybyli 

gdyż na Wyspach Kanaryjskich uległ kontuzji i musiał powrócić do Brazylii

strzyniami Europy drużyną

BIAŁYSTOK, 5.6. (tel. wł.). Drugi 
ekip wyścigu Dookoła Warmii < 
Mazur na trasie Mława — Biały­
stok (238 Km) wygrała trójka re­
prezentantów CHZZ w kolejności? 
Hadasik. Giowaty, Pruski, a dru­
żynowo CRZZ przed CWKS II * 
Startem I. W klasyfikacji druży­
nowej po dwóch etapach prowadzi 
CRZZ przed CWKS II i Gwardią 
I. a w indywidualnej Hadabin. 
Sliwł i, Waialak.i.Qm.

Niewesoła miny mieli kolarze, 
którzy we wtorek rozegrali U 
etap w wyścimi DWM. Już od ^a- 
mego rana dnkuezał Iście trupi 
kalny upal, a przecież oczekiwał 
Zduódnikow najdłuższy etap. Sple- 
kota była tai< dokuczliwa, że prże- 
Jezd/ając przez każde osiedle lub 
obok poledynczych nawel domów 
hUdiv.e walali o wody, którei o 
czywiscie im nie szczędzono. Nie­
rzadko wędrował wśród zawOilui- 
kuw i tł|(< go pąK kubeł z wodą 
nierzadko któryś z kolarzy dosta 
M w tuaiz rzucanym nie 
^prawinj ręką kubkiem.

klap ten. na którym punktów 
napojowych było bez liku był Jed­
nocześnie etapem mnóstwa defek­
tów. bel ek ty wykończyły lidera 
drużynom ego wyścigu — zespół 
belaljski |ak również 1 lidera ln 
dywidnuinego Belga Patteeuw, Ni" 
oszczędziły one także I zwycięs

lak się później okazało na 
merle, drużync CRZZ. Belgowie 
mieli dwa defekty i jeden u pa 
<1^, zas kolarze CRZZ — 3 przy 
c-om Kowalski musiał dwa razy 
^nientac dętkę.

LIDER LAMIE

Belgowie — lider 
Piet uszy m etapie z 
Powodów odmówili

WIDELEC

drużynowy po 
niewiadomych 
włożenia nie 
przodowników

ihk tego wymaga rego 
lauiin Uważali widocznie, że wy* 
Gictrtzy im zoha koszulka, . jaką 
Muzyi ich rodak Patteeuw. ®wy\ 
cięzca l uiapu.

Korzysiajnu z przywileju Udera 
oei^ouje /Ujęn na starcie pierw­
szą pi-uscię i nie licząc się z dłu- 
8lm d>siansum tego etapu, z 
Uiieihta rozwinęli ostre tempo, 
«skutek czego stawka kolarzy 
uuirlzo szybko podziania się na 
»tcle muip i m upek. Wyścig pro- 
““u.-iit VB|a drużyna naszych go- 
sci. a na |e| Ottonie hyl cały ze- 
kpol Ciuz I leszcze kilku Innych 
L loznjcli drużyn.

Kleuiadonio |akle byłyby losy 
wgo eiapii. gdyby nie seria de- 
u.uuw kolarzy belgijskich. Za 
rt uisnyszem (35 km od startu1 
s, r Vscwu Patteeuw tamie wl' 
“ciec. Woz techniczny Belgów Jesl 
oisuo ale cóż z teRO kiedy nić 

»a nim ani Jednego rowem) 
delgowe są zrozpa 

'ali lm Ktoś nie da ro 
“iii Patteeuw będzie musiał zre- 

duXai \ dalsz''-1 iazi|y- 
wm eruu"vl10 kiedy nadjeżdża 
roit,F"KS 1 b-ener Kaplak Ofia­
rowuje rower Bolcowi.

jest uratowana, ale II-

nlewskl, Jankowski I Wrzesiński.
Z grupy tej odpada wkrolet 

zmęczony Wrzesiński i Kowalski 
Na 90 km 10-osobowa grupa ma 
ok 2.5 minuty przewagi nad pata 
Kowalski — Dteleman ale Kowal­
ski znowu zosiaje. bo po raz dru­
gi ma defekt. 10 km dalej kończy 
sie oczekiwany pojedynek CRZZ 
— Belgowie gdyż Indevuyst ma 
defekt. „ , ,,n,Lotny finisz w Ostrołęce (104 
Km) wygrywa Jankowski przed 
Czarneckim I Głowaiym. Para oel- 
gijska zupełnie nte odgi ywa tutaj 
foli wvraznte Już zmęczona. Z czo 
łuwkt ’u v«a tymczasem Komu 
litewski łdefekl) i zmęczony Alen

W ten sposób wyścig prowadzą 
sami Polacy, przy czym po 14U 
km czołówka powiększa się. bo 
dołączają do niej po brawurowym 
pościgu dwaj pozostali reprezęn 
lanci CRZZ Hadaslk ł Kowalski 
następnie Paradowski. Cieślak I 
zupełnie nieoczekiwanie kolarz 
LZS Sartowski.

NA MECIE W BIAŁYMSTOKU

Blałostocczanle wyszli Już od 
przedmieścia gromadnie na trasę 
niezwykle owacyjnie witając 
wszystkich zawodników. Długi, bo 
długi był ten e*aP d,u£J • bar
Izo uciążliwy wskutek upału, ae 

mieszkańcy Białegostoku sowicie 
wynagrodzili serdecznością trudy 
koiar zy ,

Oczekujemy na stadionie na 
pierwszych kolarzy.

Już są: prowadzi Ich Hadaslk 
z przewagą €10 m nad Głowatytn 
Pruskim. Jankowskim. Kowalskim 
Cieślakiem Paradowskim 1 Woż­
niakiem. W tej kolejności mija Ją 
metę z tym tylko, że Sartowski 
wyprzedza na finiszu Jankowskie­
go. W niecała minutę później, koń­
czy etap porządnie zmęczony woj 
clk.

Dokończenie na str. 3

Związku Radzieckiego. Spotka­
nie to zakończyło się zwycię­
stwem ZSRR 87:74 (41:28)
Polki były jednak prawie cal 
kowicie równorzędnym prze­
ciwnikiem. Koszykarki _ ZSRR 
zwycięstwo swoje osiągnęły 
dużym nakładem sił, a różnica 
13 pkt. na ich korzyść jest 
zbyt wysoka. Przyczyniło się 
do tego zbyt wczesne opuszcze­
nie boiska za 5 przewinień o 
sobistych przez Kapałczyńską 
(19 min.) i Dąbrowską (25 
min.). Również sędziowie Stefa 
nowicz (Jug.) i Novotny (CSR) 
nie zawsze wydawali prawidło­
we decyzje, i niestety bardziej 
krzywdzili zespół polski.

Mecz Polska — ZSRR. 
wazniejszc wydarzenie I diila, 
półfinałów, stał na bardzo do­
brym poziomic.

Drużyna nasza ńie mogła 
jednak sprostać znajdującym 
się w świetnej formie koszy- 
kark «m radzieckim, które gra­
ty prawie bez błędu, doskonałe 
operując atakiem szybkim i 
pozycyjnym I do tego jeszcze 
bardzo celnie rzucającym z 
półdystansu. Polkom^ brak było 
bardziej dokładnego wykończe­
nia akcji, brak szybszej decyzji 
w wejścia pod kosz. Grały one 
jednak bardzo dobrze, ambit­
nie, starały się poprawić nie­
korzystny wynik z I połowy. 
Mimo straty trzech zawodni­
czek za 5 przewinień osobi­
stych (w 37 min. gry — Chło­
dzińska) zdołały II połowę 
zremisować. Należą im się sło­
wa uznania za piękny mecz, 
który wprawdzie przegrały, 
aia w dobrym stylu.

Polska: i 
Woluch — 
Chłodzińska

Olesiewicz 
12, Beyer

26.

9, Kapałczyń-
ska — 8, Dąbrowska — 5, 
Kaczmarek —' 3, Widurska i 
Miguta.

ZSRR: Aleksiejewa
Kostik 14, Maksymilianowa
— 12, Karamiszewa — 11, Ja­
roszewska — 10, Kopytowa —7t 
Maksitnowa — 4, Poznańska i 
Arciszewska — po 2, Otsa —I, 
Mamentiewa — 0.

Z 9 naszych zawodniczek
wyróżnić trzeba pierwszą piąt­
kę: Olesiewicz, Kapałczyńską, 
Beyer, Woluch Dąbrowską

ttapie. uudaiku jego defeki
z-.sn™. (,"ze zamieszanie w
l a i,i’ ,hetatjskim. Uleleman cza- 
goui , . “B? aby potem razem 
Ale,.'a trzeci z Belgów 
ei- 'empo i stale ouląda
Par„ .'“""''e wypatrując tiimtej 
toner ,,""n Uder wyścigu dostał 
'■acia J?lelKtnun uważając, że sy- 
Sr.l , Hk- się niebezpieczna rtl- 
poaon "'”r|ts W nieudaną zresztą 
™ I Ain, “oiówką. To samo zro- 
tlspat '■ któremu udało się Ją 
OasikfZHiHdiy się z czołową dwu- 
-12 km S'11 widzieliśmy na ok. 
"'eksznć?3 s,Hr,u. Znaczna Jej 
Son'0 m 1le Pozwoliła się Już do- 
J roii>X,„° s?lnel mely- A wi>;c: 
»• Czar 1̂,"6)? CR.Z?.- G,owa-

był i 
ZSRR 
15:19, 
23:37, 
30:46, 
49:63 
61:75,

W

następujący Polska
4:5, 10:11, 12:12, 
16:24 (10 min.), 
27:39, 28:41 (20 

36:48, 40:52, 44:58,
(30 min.), 
64:83, 70:85,

pozostałych

52:66, 
, 74:87.

14:14, 
18:30, 
min), 
45:63. 
56:70,

pul półfinałowych 
konały Włochy i

spotkaniach 
i Węgry po- 
62:41 (26:17),

Bułgaria wygrała z Francją 
86:44 (36:28), a Czechosłowacja 
rozgromiła Austrię 145:36 
(55:19). Spotkania wieczorne 
oglądało na Zimnym Stadionie
ok. 8 tys. publiczności.

2.
3.

2.

pula A
CSR 
Bułgaria 
Francja 
Austria

We. wtorek po południu przybyli 
samolotem z Zurychu przez Pragę 
piłkarze brazylijskiego zespołu 
Atlelica Portugueza. powitani na 
Okęciu przez przedstawicieli SPK 
i Wydziału Piłki Nożnej GKKF. 
Kierownikiem ekspedycji brazylij 
sklej, która znajauje kię poza oj­
czyzną już od 2 miesięcy. Jest di 
Luiz Plnhelro. Wraz z ekipą za­
wodowców z Rio de Janeiro przy­
byli do Polski prezes klubu Ca­
stro de Magathaes, lekarz klubo­
wy dr Renato Villela, skarbnik 
Gattasse, trener Lorenzl, dzienni­
karz Jose Aranjo • (junior) oraz 
dwaj menażerowie tournee po Eu­
ropie Fausscl)leger i. Odlep.

Spośród 17 zawodników ogólną 
uwagę zwraca na siebie Murzyn 
Henrique Santos, nie tylko heba­
nowym kolorem skóry, ale I wzro­
stem. Jest największy z wszystkich 
członków ekipy (185 cm), ma stale 
uśmiechnięty • wyraz twarzy i 
błyszczące jak śnieg zęby, sylwet­
ką przypomina nieco znanego Już 
w Polsce sympatycznego Murzyna 
pomocnika Louisa z trancuskicgo 
Klubu Lens. Hent-lque gra równie? 
na prawej, pomocy. W drużynie 
Portuguezy.gra Jeszcze Jeden Mu­
rzyn. prawosKizydłowy Jorge San­
tos Barbosa- — dla odmiany naj­
niższy z kolegów. 1 w ogóle Brazy- 
lijczycy nie imponują wzrostem. 
Większość z nich „trzyma" się 
17Ó cm. nawet jeden z bramkarzy 
(Antonio Silva).

Ostatni swój mecz przed przy­
byciem do Polski, rozegrali Bra 
zylljczycy w piątek w Bernie, ule­
gając tamtejszej Yong Boys (I liga 
szwajcarska) 0:2. Z proponowa­
nych tm dwu dalszych meczów w 
Szwajcarii (w dniu 2 1 4 czerwca, 
kierownictwo Atletici zrezygnowało 
ze względów na wkradające się Juz 
w szeregi zawodników oznaki 
przemęczenia. Prątki pierwszym 
meczem w Polsce dano graczom 
□•dniowy odpoczynek, aby na no­
wym terćnle zaprezentować się jak 
najlepiej.

Po 4 meczach w Polsce ekipa 
brazylijska wyjeżdża ók. 16 bm. 
do Moskwy na 2—3 spotkania, a 
ootem wraca do Czechosłowacji', 
gdzie rozegra kolejne 2 mecze. 
Powrót do Brazylii nastąpi dopie­
ro w llpcu.

W białych kostiumach z czer- 
wono-zlelonym pasem na piersiach 
wystąpi Atletlca przeciw CWKS-owI

62:41 
87:74 
74:87

U

145:36 
86144 
44:86
36:145

w następującym zestawieniu: 
bramka: Antonio Silva (rez. Hera 

reira). -*<.• . . .
obrona: Walter de Carvalho, Joa 

Ytana. Luccio Soarez (rez. Cicca- 
rino)

pomóc: Aroldo Dlaz, Manoel Fa- 
ria (reż. Hennique Santos).

atak: Fernando Fuba, Renato 
Soccoclato, Jorge Guilherme, Peri­
cles Andrade Perinho. Francisco 
Cesar (rez. Ney Fereira, Jorge 
Barbosa, Elba).

CWKS grać będzie w swym nora 
malnym składzie ligowym. W cza­
sie meczu dopuszczalna Jest wyg 
miana 2—3 zawodników.

„HOŁDUJĄ GRZE DLA GRY!"

W poprzednim numerze naszego 
pisma pisaliśmy krótko o umiejęt­
nościach gości naszych piłkarzy. 
Zwracaliśmy przecie wszystkim u- 
wagę na Ich wielkie zaawansowa­
nie techniczne 1 pewne braki w 
grze zespołowej. Na potwierdzenie 
naszej opinii zacytujemy fragment 
sprawozdania zuryensktego „Spora 
tu" z meczu Yong Boys — Atle- 
lica.’

„Każdy gracz Jest skończonym 
technikiem od czubka głowy do 
palców u nogi. Piłka może przyjść 
do niego jak chce i skąd chce a 
Brazylijczyk zawsze nad nią zapa­
nuje. Gra głową Jest pierwszorzęd­
na I w stoppingu Elba, Aroldo I 
Fuba stanowią superklasę. Tricków 
znają cl ludzie całą masę a I w 
grze bez piłki są oni absolutnie na 
wysokości zadania.

Tylko zrozumienie gry zespoło­
wej pozostawia u nich wiele do 
życzenia. Długie passingi do przo­
du są rzadkością.

Ogólnie mówiąc, Brazylljczycy 
hołdują grze dla same] gry. Zwy­
cięstwo lub porażka są dla nich 
mniej ważne."

—A może wlaśnte-dlatego Brazylii- 
czycy bardzo się podobali wybredni 
ńej publiczności berneńskiej?

(a)

pula B

. Węgry 

. ZSRR 

. Polska

. Włochy

Czego domaga się opinia pu­
bliczna w dziedzinie stworzenia 
lepszych warunków uprawiania 
sportu?

Chętnie usłyszelibyśmy mia­
rodajną odpowiedź na posta­
wione pytanie, ale niestety, 
nie jest to sprawa prosta. Po 
pierwsze dlatego, że to, co zo­
stało wydrukowane w prasie 
lub wypowiedziane na nara-

Fragment ostatniego spotkania eliminacyjnego na mistrzostwach 
Europy, w którym Polska pokonała Finlandię 76:47. Z prawej 

Stenman (Finl.) a z lewej Miguta
Fot. CAF

SPECJALNE KASY I AUTOBUSY 
NA STADION DZIESIĘCIOLECIA

W celu umożliwienia miłośnikom 
plłkarstwa nabycia biletów wstępu 
na spotkanie piłkarskie Atletlca 
Portugueza — CWKS w dniu Im­
prezy. 6 bm. umieszczone będą 
specjalne kasy na ulicach wiodą­
cych do Stadionu Dziesięciolecia. 
Kasy sprzedawać będą bilety już 
od godz. 10.

MPA. pragnąc utatwlć dojazd do 
Stadionu Dziesięciolecia, uruchamia 
dodatkowe linie autobusowe na 
trasach: Plac Konstytucji — Rondo 
Waszyngtona oraz Plac Stalina — 
Rondo Waszyngtona.

dach w ramach toczących się 
dyskusji, jest tylko skromną 
częścią istniejących w tej mie­
rze poglądów, a ogólnopolski 
plebiscyt jest niełatwy do 
zorganizowania, po drugie — 
opinia w sprawach sportu do­
piero się kształtuje, dopiero 
trwa nroces ścierania się po- 
glądów^i projektów.

Raczej więc nie jest jeszcze

Wlochy-Francja i Szwecja-Anglia
w półfinale Pucharu Davisa

Ćwierćfinały pucharu Davisa w 
strefie europejskiej przyniosły nie­
spodziankę w postaci zwycięstwa 
młodego zespołu angielskiego nad 
rutynowanym duetem chilijskim 
Ayala — Hammersley

(pitttyKowalski I Pruski 
2 blu w2es,p?,u Hadaslk pozostał 
8o"le Hu«u=( depK'1'!- dalej Bel-

oraz; ■ 5?e.ns? Alen I Indevuyst, i
> Wozniak, JWójcik, Komu-

. ,, ™ Istambule: Jeszcze dosłownie ułamek sekundy, a Żyw
Z Pucharu Świata w stylu wo,ny™ ^„(średniej Irańczykowi Bahadouri (w 12 minucie) czyk ulegnie w wadze poisrcnmej gou

kortach Bristol Jedynie
pierwsza rakieta Chile — Ayala 
zdobył dwa punkty, bowiem Ham­
mersley grał wyraźnie poniżej swej 
formy 1 przegrał oba single. Tak 
więc o zwycięstwie Anglików za­
decydowała gra podwójna, w któ­
rej Becker 1 Barrett niespodzie­
wanie łatwo pokonali Ayale, 1 
Hammersleya 6:1, 6:4. 9:7. W sing­
lach wyniki były następujące: 
Avala — Becker 3:6. 6:4. 6:3, 3:6. 
6:3, Knlght — Hammersley 6:3, 6:3, 
6:4, Becker — Hammersley 6:4, 6:1. 
6:1 t Ayala — Knlght 2:6, 6:3, 6:3,

W Brukseli Szwecja, zgodnie z 
oczekiwaniami, me miała zbyt wie­
le kłopotu z Belgią, zwyciężając 
4:1. Najładniejszym spotkaniem był 
pojedynek pierwszych rakiet obu 
krajów, w którym Davidson, po 
bardzo zaciętej walce, pokonał 
Brichanta 6:3. 2:6. 7:9, 6:1, 6:3, 
głównie dzięki lepszej kondycji. 
Pozostałe wyniki: Johansson — 
Mezzi 2:6. 6:4, 6:0, 6:4. Davidson. 
Johansson — BrichanL Me&i 6:3, 
5:7, 6:4, 2:6, 6:4. Davidson — Mezzi 
6:3, 6:1, 6:1, Brlehant — Schmidt

Również Francja bez trudu wy­
grała z NRF 4:1.
Haillet — Scholl 8:6. 6:1, 7:5, Remy 
— Huber 6:4. 6:2. 3:6. 6:3, Remy. 
Bernard — Scholl, Feldbausch 6:3, 
6:2, 6:2. Scholl — Darmon 6:2, 6:0. 
6:4, Haillet — Feldbausch 6:2, 6:3,

Czwarte spotkanie Włochy — Da­
nia rozpoczęło sie w Bolonii z o- 
póżnleniem z powodu deszczu. 
Ostatecznie Włosi wygrali 4:1. W 
pierwszym dniu obie strony po­
dzieliły się punktami, przy czym 
pewnego rodzaju niespodzianką by­
ło zwycięstwo Nielsena nad Merlo 
9:7. 1:6, 6:3. 6:4. Pietrangeli poko­
nał Ulricha 4:6. ,6:2. 6:1, 6:0, a po­
tem Włosi wygrali grę podwójna 
Slrola, Pietrangeli — Ulrich, Niel­
sen 6:4. 6:2, 3:6. 6:3. W ostatnim 
dniu Merla wygrał decydującą 
o zwycięstwie grę zwyciężając 
łatwo Ulricha 6:0. 6:4, 6:2, a Pie­
trangeli pokonał Nielsena 8:6, 6:4,

W półfinałach, które odbędą się w 
połowie czerwca graja: Szwecja — 
Anglia 1 Włochy. — Sranej a. p)

pora na sformułowanie osta-: 
tocznych wniosków a zadanie 
polega nadal na sondowaniu 
opinii. Pod jednym może tylko 
względem obecny etap różni 
się od fazy początkowej, a 
mianowicie: mniej wysiłku
wkładają dyskutanci w kryty­
kę przeszłości, bowiem ta stro­
na sprawy została w głów­
nych elementach wyjaśniona, 
a więc mówi się o tym, jak 
być powinno.

„Przegląd Sportowy", który 
ma swój wkład w organizowa­
niu dyskusji nad sprawami 
naszego sportu w postaci wie­
lu zamieszczanych artykułów, 
postanowił uzupełnić obraz na­
strojów i poglądów. Jakie w 
naszym świecie sportowym 
istnieją, przy pomocy szerokiej 
ankiety.

W ramach naszej ankiety

zwróciliśmy się do prawie pól 
tysiąca zainteresowanych z 
serią 12 pytań, prosząc w za­
sadzie o odpowiedź „tak" lub 
.nie" w każdej kwestii.

Chodziło o to, aby przepro­
wadzić swego rodzaju plebi­
scyt orientacyjny, który by po­
zwolił zapoznać się ogółowi z 
przeciętną opinią ludzi w róż­
nych żywotnych kwestiach 
sportu.

Nie jesteśmy doświadczony­
mi statystykami i trudno nam 
kategorycznie stwierdzić, że 
dobór zapytanych oraz sfor- 
muło”-anie pytań były najcel­
niejsze. Prosimy Czytelników 
o ocenę, w jakim stopniu za­
danie zostało wykonane.

Ponieważ w dotychczasowej 
dyskusji wypowiadali się 
przede wszystkim działacze

19 razy 
po 87 tys. z!
za rozwiązanie
z 1 błędem
w XII totku

WARSZAWA (PAP). W toku do­
tychczasowych prac Komisll Pro­
gramów I Ustalania Wygranych 
XII Zakładów Totalizatora Spor­
towego ustalono w dn. 5 bm. 19 
rozwiązań I stopnia (z Jednym błę­
dem) po ok. 87 tys. zł każde oraz 
356 rozwiązań II stopnia (z dwo-
ma błędami) po ok. 3 tys. 
de.

zł każ.

Dokończenie, na str. 2 Bezbłędnego rozwiązania nie u* 
stalono.

Łechta wywozi z Krakowa do Gdańska I ligę: — Na lato lepsze morze niż WISŁA. Od les 
wej: Foryś, Korynt, Rogocz, Kobylański, Nowic.ki, Gronowski i i Musiał

Bys. E, AłaazewskJ
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Po przegranej w Brukseli Nieobecni

w piłkarstwie węgierskim wielki szum
me mają

racji

Landy nie może wygrać 

na Igrzyskach Olimpijskich

BUDAPESZT, 3.0 (Ul. wł.J. Trzy I nej formy zawodników. Tłumacze- 
porażkl. Jeden remis — to nie I nia Sebesa, że nie chce rozbijać 
bardzo chwalebny bilans tegorocz- I skonsolidowanego zespołu, te dba 

• ny węgierskich piłkarzy w spot-1 o Jednolitość, że najważniejsze Jest 
kaniach międzypaństwowych. Pra- , zgranie nie trafiało do przekona- 
sa węgierska Już od dawna prze- j nfa wielu fachowcom. Zarówno 
widywała kryzys swej Jedenastki oni (fachowcy) Jak 1 opinia zupet- 
narodowej I nawet bezpośrednio I nie słusznie twierdzą, że w re- 
przed spotkaniem z Belgią „Nep- --------‘----- —-■ ' ' — -
sport". Jak gdyby spodziewając 
się porażki, zamieścił duży arty­
kuł na pierwszej kolumnie pt.: 
„Aktualne problemy węgierskiego 
plłkarstwa". W artykule tym kry- 
Sdcowano bardzo ostro zarówno 

otychczasowe kierownictwo wę­
gierskiego plłkarstwa Jak l samych 
piłkarzy.

Kierownictwu zarzuca artykuł.
te uprawiało przez szereg lat kult 
gwiazdorów, zapominając zupeł­
nie o uzupełnianiu rezerw l szko­
leniu następców słynnych piłka- 
rzv. Ten kult był przyczyną, piazo 
Nepsport. porażki Węgrów w fi­
nale turnieju o mistrzostwo Świa­
ta Nie wolno powierzać Jednemu 
człowiekowi losów plłkarstwa, Jed- 
nel osobie, która zwykle musi po­
pełniać błędy, nie będąc nigdy 
wolna od pewnych subiektywnych 
poglądów.
węgierska prana sportowa 1 co­

dzienna Już od dłuższego czasu 
zarzucała Sebesowl, że składy re­
prezentacji porodowej nie zawsze 
ustalane są na podstawie aktual-

prezentacyjnej Jedenastce wysteno- 
wać powinni najlepsi w danej 
chwili gracze, a nie zawodnicy 
mający za sobą piękną prze­
szłość. Mieli oni na myśli przede 
wszystkim Bozslka, który kilka 
ostatnich spotkań międzypaństwo­
wych i międzynarodowych a na­
wet ligowych zagrał beznadziejnie 
słabo, a mimo tó był „żelaznym*' 
repem. Gra Jego przyczyniła sic 
do niektórych porażek, gdyż od­
grywał w drużynie rolę kluczowej 
Jednostki.

Faworyzowanie od dwu lat (co 
prawda młodych) Tfchego l Ma 
chosa wydaie się dla wielu niezro­
zumiałe. gdyż żaden z nich nie 
wybija się ponad przeciętność.

Francuscy 
kandydaci 
w boksie

Węgierska Jedenastka odczuwa 
już od chwili usunięcia się Loran- 
ta dotkliwy brak stopera. Ekspe­
ryment .Sebesa. polegający na cof­
nięciu Szojkl z pomocy na środek 
obrony, okazał sie niezręczny. 
Mimo to Sebes w dalszym ciągu 
forsował uparcie swą koncepcję, 
która w ostatnim meczu bvła bez­
pośrednią przyczyną klęski w 
Brukseli, tzn. załamania się for­
macji defensywnych, które bvłv 
Jak plsze prasa węgierska ,,c* ' 1
rawe Jak sito".

Węgierski spiker radiowy Sep. 
sl mówił z Brukseli: ..obrona na­
sza była bramą przechodnią dla 
belnljsldego napadu".

Ciekawi-, te Węgrzy. mający 
dwu tsk klasowych piłkarzy, |ak 
stoper Roerzel (Yńrfts Lobogói ćry
pomocnik Zacharfas

na Melbourne
(Korespondencja własna 

z Paryża)

Międzynarodowy sezon ama­
torskich pięściarzy Francji 
jest właściwie zakończony f można 

Już w» pewnym sensie mówić o bi­
lansie spotkań odbytych w’ sezo­
nie przedolimpijskim.

Trzeba stwierdzić. że mimo
skromnych sukcesów naszej repre­
zentacji. nie można mówić tylko 
o niepowodzeniach, które nie by- 
|v znowu tak bardzo wielkie, czy 
nieoczekiwane. Trudno byłoby 
przecież mleć za złe naszej druży­
nie. że przegrała z ekipa ZSRR — 
ekipą, ktńrel z wyjątkiem Pola­
ków nie oparła się żadna repre­
zentacja — od Niemiec zach. po­
czynając. a nn Brytvjczvkach koń­
cząc — wszyscy ponieśli porażki 
Jeszcze hardziej dotkliwe, aniżeli 
drużyna francuska.

Gwoli sprawiedliwości trzeba

■wanln
poili-, redlić.

ma
że styl przc- 

pewne znaczę- 
skompletowana

brła daleka 
wirll-im styl 
w spotkaniu

trenera państwowego Fer
Vlnnoy w meczu z ZSRR

brl Jakimś
. Natomiast zarówno 
tremlsowanym w Bel

gradzie, jak wygranym z Włocha­
mi w BlŃs, czy sukcesach w mie- 
r’v 'DRroiimm eh mistrzoatw’ach

Francuzi

„ mam;

:i w Neapolu (gd»ie 6 
znalazło sic w finale: 

In wypa lił najgorzej.
robie sprawę, że nie 

nych szans na zwycle- 
nowe w Melbournel ale

coraz konkretni") zarysowuje się 
możliwość zdobycia punktową 
nych miejsc Indywldualnycji. l’ler- 
wsz.vm knndvdntem do sukcesów 
olimpijskich Jest niewątpliwie mu­
cha Reno Libeer. robiący nie­
ustannie postępy, znajdujący się 
w doskonałej kondycji, boksujący 
inteligentnie, precyzyjnie, przewi­
dująco. Wierzvmv. ’ żc zawodnik 
ten ma w Melbourne możliwość 
wzbogacenia listy swvch dotvch 
crasowvch sukcesów, wśród któ 
r'-ch figurują tak piękne zwycię­
stwa. lak wygrana z Kuklerem. 
Stolnlkowem, Lloydem 1 Burru-

Naszvm drugim zdecydowanym 
kandydatem na wyjazd do Austra­
lii fest niewątpliwie Gilbert Cha- 
pro/i. Jero dotychczasowe osiąg 
nlecia (nie przegra! ani jednego 
spotkania) są rękojmią, że ten 
utalentowany pięściarz nie powie­
dział leszcze swego ostatniego sio 
wa । że można od niego oczekiwać 
jeszcze nie Jednej przyjemnej nie 
spodzlankl.

Inaczej ma sle sprawa z Renę 
Cerdanem. Ten chłopiec ma nie- 
wątpliwie dobrze w głowie i nie 
brak mu również chęci do walki. 
Tyle tylko, że bratanek słynnego 
Marcela hołduje już dzisiaj w 
non nym stopniu stylowi walki. 
Który nosi w sobie cechy boksu 
znwot.ov cun. Pierwszo stoczone 
prxer niego runęły są zawsze bla- 
z>e. anemiczne. Dopiero począwszy 

o-J frzedel runęły Cerdnn stuło sie 
zno-,. o sobą I wuiLn Jego nabiera 
r"mlońc;i z f.-ch względów Cerdsn 
Jęst przewfelzinny Jako zawodnili

Następnym bokserem, któi^- 
po typuje s’e nn nod«tnw’e mi- 
mnneco sezonu mivdz.K narodowe­
go na kandydatów do Melbourne 
— to Hippolyte Annex, ktrtrv mu­
si Jednak wrócić do swoi dawnej

Nazajutrz no spotkaniu z 
k:Wr1, nrzez Francje
2(1:0. trener Vlanev dokoontowal 
d--» trzech niemal newnvch knndv 
ciągów na Melbourne: Llbeera. An­
nexa i Chaprona — Jeszcze Retal 
la ^piórkował. Souze Hekkal. Sn 
ludeną HokkonóNrednia) I Leg­
randa (lokkośrednia).

R. Mayer

W poszukiwaniu 
dróg prowadzących 
d« umasowienia ki

We wtorek odbyła się konferen­
cja prasowa, zorganizowana przez 
Wydział Kultury Fizyczne) CRZZ, 
na której przewodniczący Wydzia­
łu J. Rutkowski zapoznał dzienni­
karzy z tematami wielkiej krajo­
wej narady aktvwu sportowego 
(Warszawa 22 I 23 czerwca br.). 
Głóvmym zagadnieniem narady 
będzie znalezienie dróg, prowa­
dzących do prawdziwego I życio­
wego umasowienia kultury fizycz-

Wydział KF CRZZ zaprasza na 
obrady 128 przedstawicieli władz 
sportowych orcz 155 delegatów z 
terenu reprezentujących Rady Za­
kładowe, koła sportowe i aktyw 
ruchu sportowego.

O problemach nurtujących sport 
związkowy pisaliśmy obszernie w 
artykule red. J. Zmarzllka (Prze­
gląd Sportowy nr 64), I niewątpli­
wie Jeszcze do nleh powrócimy.
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„Nepsport" w dalszym da^fu zarzu- i 
ca kierownictwu, że repfezentan- ' 
cl swym trybem życia j beztroską i 
egzystencją dawali bardzo zły l 
przykład młodszemu pokoleniu, 
które starało się dojść do pewnej ' 
klasy częściowo tylko dlatego, I 
aby zapewnić sobie luksusowe ży­
cic (auta, wille Itp.), Jakie mieli 
reprezentacyjni piłkarza. Ten tryb I 
życia wpłynął bardzo ujemnie na ! 
formę I vrynlkl zawodników, któ­
rzy stall się „chucherltaml" z wa- I 
ty, pozbawionymi szczególnych j 
cech piłkarzy Jak twardość, ! 
ostrość, ambicja. i

„ESTI BUDAPEST" plsze po I 
spotkaniu w'Brukseli: I

Jest taka gra towarzyska' „czło- | 
wieku nie denerwuj s|Ł", ale pa- । 
trząc na grę piłkarzy1 na stadło- i 
”>• Heysel w Brukseli, nia mogłem i 
wytrzymacl Należy wreszcie zro- I 
kars(wZ,de,< K węgleżsklm pił- |

„NEPSPORT" podaje. że wdęk ' 
szość zawodników grału poniżej 
swych możliwości. Do przerw'' ' 
popełniono wiele błędów, za to w । 
drugiej części meczu zawodnicy 
nie wytrzymali kondycyjnie, przv I 
czym nie chodzi tu o kondvejo ' 
fizyczną a psychiczną. Piłkarze > 
są zupełnie zdepryjmowanl ośląt 1 
nimi porażkami I sśracili zaufanie i 
i wiarę wn własno siłv. I

Prasa belgijska z diiżvm rozcza i 
rowaniom pisała o -wstępie we ń 
cierskich piłkarzy. „LES SPORTS-*

W najbliższą niedzielę 
dzie się w Oberhausen pod 
w Niemieckiej Republice 
ralnej druga eliminacja _____ 
wych Indywidualnych mistrzostw 
świata. Udział w niej weźmie 7 
zawodników polskich. Jeden Cze- 
chosłowak, 1 Szwed, 2 Holen­
drów, 3 Austriaków 1 2 zawod-

odb,- 
Essen 
Fed.- 

żużlo-

,dzlu- I PiszG np- ..belgijska Jedenastka,’ 
I osiągnęła duży sukces. Serce il 
skkh4*POł<Onaly WirtuO2ÓW węgler--;

go klubu uciekają się do niebez­
piecznych eksperymentów. t '
tylko nie „przywrócić do łask' 
starych, ale w chwili obecnej naj 
lepszych na swvch pozycjach za 
wodników.

Reprezentacyjny prnwoskrzydlo- 
wy belgijski Jnrion, wypowiada :

T TERME tak: „nigdy nie; 
widziałem podczas meczu tak zmę- 1 
czonych, łapiących gwałtownie po- 

same jak Węgrzy w.L’bez-। Węgierska drużyna7 ze-'
bvle «tarzała się nie wiekiem lecz for- 

- . .. - mą. Napastnicy byli nieruchliwi.
i. i więcej grali wszerz, njż w Pierun-. 

; ku naszej bramki".
I W. Wieromlej

ników NRF. Drużyna Polski, 
wyłoniona podczas eliminacji 
warszawskiej przedstawia się 
następująco: Kajzer, Kapała, Teo- 
dorowicz, Szwendrowski, Kup- 
czyńskl, Połukard i Nazlmek. Po­
nieważ jednak Nazimek uległ w 
ostatni czwartek kontuzji, miej­
sce Jego zajmie zawodnik rezer­
wowy. prawdopodobnie Krzeslń- 
skl.

Regulamin rozgrywek elimina­
cyjnych, który podawaliśmy po­
przednio, .uległ pewnym zmia­
nom. niestety na naszą nieko­
rzyść. Historia tych zmian przed­
stawia się następująco: w maju 
FIM (Międzynarodowa Federacja 
Motorowa) zawiadomił PZMot, że 
w Oberhausen oprócz zawodni­
ków. którzy zakwalifikowali się 
z eliminacji warszawskiej, weź­
mie udział 8 zawodników z Eu­
ropy zachodniej w tym Szwed 
Karlsson, który zasadniczo po­
winien startować w eliminacjach 
skandynawskich. Zaliczenie do­
skonałego Szweda do eliminacji 
w Oberhausen było nam nie na 
rękę. gdyż zmniejsza szanse na­
szych zawodników. Postanowiono 
jednakże, iż przedstawiciel Pol­
skiego Związku Motorowego, któ­
ry miał w sprawach eliminacji 
udać się w końcu maja do NRF,

STAŁY korespondent L‘Equlpe 1 
zurychskiego Sportu w Au­

stralii. red. Joe Galii, którego ko­
respondencje Już, niejednokrotnie 
przytaczaliśmy, a • który uchodzi 
wśród dziennikarzy za najlepszego 
przyjaciela Johna Landy, oświad­
czył. że nie wierzy w jego zwycię­
stwo na Igrzyskach Olimpijskich.

— Do twierdzenia, zę Landy 
nie zdoła zwyciężyć swych prze­
ciwników w’ Melbourne skłaniają 
mnie następujące fakty — ptsze 
w swej ostatniej korespondencji 
dla Equlpe red. Galii:

— Landvemn nie udało się do­
tychczas poprawić swego własne­
go rekordu świata na 1 milę 
(3:58.0), ustanowionego w Turku 
w czerwcu 1954 r.

— podczas swego jedynego, po-
w-ażnego ze względu na ostrą 

■ konkurencję biegu, został gładko 
! zwyciężony przez Jim Baileya o 
j 0,1 sek w czasie 3:58.6.

Po ostatnich występach Landy 
I w maju, w Kalifornii — większość 
! jego znajomych twierdziła, że po- 
i rażkl te nie odgrywają poważnej 
j roli. Ja twierdzę, że to właśnie 
serie jego czasów, ocierających 

! się stale o granicę 3:59.0. nie ma-

ze

ją żadnego znaczenia wtedy, kiedy 
I trzeba myśleć o wygraniu, a nie 

o osiągnięciu wyniku .
Landy powiedział kiedyś do 

mnie o sobie: „Szybkość Jest w.

mnle, ale nie potrafię Je) wyra­
zić** i stwierdzając, żc Jego możli­
wości biegacza są ograniczone, 
powiedział, że jedyny ratunek wi­
dzi w przyspieszeniu ostatniego 
okrążenia.

Landy rzeczywiście przyspieszył 
ostatnie okrążenie (55—56 se­
kund). ale kosztem pierwszych 
okrążeń — w przeciwnym bowiem 
razie zupełnie możliwym do osiąg­
nięcia byłby czas 3:52.0.

Jeśli Landy nawet zrezygnuje 
w Melbourne, jak to zapowiadał. 
i 1500 m. koncertując się wyłącz­
nie na biegu 5000 m, będzie miał 
okazję do stwierdzenia, że Jego 
Słabość odgrywa rolę-rówmleż i na 
tym dystansie. Albowiem po zdu­
miewających • wynikach, uzyska­
nych ostatnio w* Europie na 5000 
ni, skuteczne połączenie tej szyb­
kości z taktyką biegu będzie prze­
kraczało możliwości i siły Lan- 
dy*egó. Chyba, żeby do czasu roz­
poczęcia Igrzysk Landy w’zmocn|ł 
Się na tyle, że potrafiłby podczas 
biegu ..zgubić’* w' drodze sw’ych 
przeciwników’.

Znam Johna Landy od 1950 r. 
— a więc Jeszcze wf okresie, kiedy 
wołał biegać za piłką nożną, niż 
po bieżni. Znam I mam wiele po­
dziwu dla niego. Nie u^aham się 
mimo to stwierdzić: John Landy 
nie jest w’ stanie wygrać na 
Igrzyskach Olimpijskich.

Kto pierwszy przekroczy
2m 13 cm w

poruszy podczas rozmowy z wi- 
p° des7cz" mn°^ we Nlestotv,eGKKF ** sie przed Olimpiadą

nadstawiała najwyższej klasv -
P—f_?.tawici®la .P".M.ot 2a nle' ! sprinterzy, skoczkowie, miotacze.

I Typowym przykładem tego zdu­
miewającego zjawiska są wyczyny 

| 18-letniego Don Stewarta, o któ-

skoku wzwyż

Sport do parków 
i ogrodów

Pod tym tytułem publikuje So- 
wietski Sport w nr 63 obszerny 
artykuł wstępny, nawołujący do 
lepszego wykorzystywania parków’ 
i ogrodów na cele sportowe. Wska­
zując na korzyści zdrowotne pły­
nące z masowego uprawiania 
sportu przez ludzi, odwiedzających 
parki ala wypoczynku, autor ar­
tykułu krytykuje niedostateczne 
udostępnienie I popularyzowanie 
Obiektów sportowych wśród szero­
kich rzesz korzystających z urzą­
dzeń parkowych .

..Komitety kultury fizycznej

powinny w'raz ' z pracownikami 
parków stworzyć rady kf j spor­
tu, w skład których winni wzejść 
przedstawiciele młodzieżowych, 
związkowych 1 innych organiza­
cji społecznych** — kończy autor 
sw'ój artykuł, stwierdzając, że ini­
cjatywa rozbudowa i maksvmal- 
nego wykorzystania obiektów 
sportowych w parkach, powinna 
należeć do komitetów kultury fi- 
zycznel.

Artykuł.....----- znajduje uzupełnienie
w licznych materiałach z terenu, 
zamieszczonych ty tym numerze.

Wielki pojedynek na 30^ 
oraz przewrót w lahel^ 
powinien przynieść Men^

potrzebny. Ja1< krótkowzroczna 
była ta decyzja okazało sie Już 
po kilku dniach, kiedy do PZMot 
nadeszło pismo właśnie od wice- ! iwm 1955 7”"ie'śżczć"‘nil-V "nio 
PowTnM^e^TO^ P*?"'™"* P>"aek.óczki
damHl T. «I wówczas w skoku wz.wv*
za Przewodniczącym* 1B0' Na początku sezonu wiosen-
oo Związku ,le«° 1B5« n°n Stewart zaczął
stroemem postanowił zmniejszyć i 8^0)81-7^° mlSmący^/ m' o”°t

dynawnskici?r2yŚĆ B"mlnac'' ' yęrsk" “ sko^yT
Oczywiście pismo Vorstera wy- p^eMenh! °

wołała konstornację w PZMot, : 111.1.¾ ~
gdyż pozbawia nas poważnych : 
szans w Wiedniu. |

Kierownictwo oklpy polskiej I 
w Oberhausen powinno uczynić 
wszystko, bv doprowadzić do po­
nownej zmiany decyzji Vorstera 
i uzyskać przynajmniej przy­
wrócenie liczby 8 zawodników 
awansujących do następnej run­
dy mistrzostw.

.zaczarowanej" granicy skoczków 
czwyż.

Komu uda sic pierwszemu sko-

cpw na całym święcie. Stewart 
rozpoczął kariere sportową od 
piłki nożnej, potem pokręcił sie 
koło oszczepu, grał w koszyków­
kę, miał dobre wyniki na niskich 
płotkach, w skoku w dal uzyski­
wał regularnie 6.50. Obecnie za­
brał sle energicznie do skoku 
wzwyż, ale trenuje bez zbvtniogo 
przepracowywania sir?. 12 skoków 
dziennie — to maximum Jego tre­
ningu. Pozostały czas zużywa na 
wyrabianie szybkości i elastycz­
ności. trenując plotki, następnie 
wypoczywa starając się mało |eść, 
Ż6by nie przybrać zbytnio na' wa­
dze. Jest niezwykle opanowanv, 
niema! flegmatvcznv. Zaprtvwanv 
o trening twierdz.!, że najpożvte- 
czniejszymi wskazówkami jego

i —. „ -...... czy ambitnemu Shelto ' ko
: nowi, który debiutował w tvm Se 
। zonie skokiem 2.08, czy Dumaso­

wi I Russellowi, którzy w walce 
z Sheltonem w Fresno’ zwyciężyli 
wynikiem 2.06. czy rewelacyjnemu 
Don Stewartowi — trudno dziś

Sprawa Indywidualnych mi­
strzostw świata Jest Jeszcze Jed­
nym dowodem, że nie wolno bor- 
b-osko podejmować decyzji skre- 
sjatecych wyjazdy delegatów na 
zebrania lub kongresy mledzy- 
[l^odowe bez zabezpieczenia w 
inny sposób naszych Interesów,

W. Korycki

rozstrzygnąć.
Don Stewart urodzony w Tera­

sie, ma wszelkie dane na świetne-

trenera były ćwiczenia rozluźnia­
jące. które aplikuje sobie nic tvl- 
ko przed pierwszym skokiem, ale 
J między skokami.

Pozą Don Stewartem, Shelto- 
nem, Dumasem l Russellem, któ­
rzy należą obecnie do czołówki w 
tej konkurencji, jeszcze 7 mło­
dych zawodników’ USA osiąga lub 
przekracza 2 metry. Są to: Dver, 
Clark, Wyatt (2.03), Balley, Fefhen 
(2.02). Miller, ftioss (2 mj.

Bardzo ciężkie zadanie czeka 
Chromika w tegorocznym Memoria­
le Janusza Kusocińsklego. Przyj 
dzlę mu bowiem bronić zdobytego 
przód rokiem pucharu za wygra­
nie biegu głównego (3.000 m), ale 
w sytyacji daleko trudhiejszel niż 
rok temu. Wówczas najgroźniej­
szym Jćgo rywalem, obok swych 
kolegów Ożogń 1 Krzyszkowlaka, 
był Czechosłówak Ullsporger. Wę­
grzy Dehenyi i Juhasz oraz Buł­
gar Wuczkow znacznie ustępowali 
reprezentantowi CSR, który był dru­
gi w czasie 8:12,8. Na mecie 
ullspergch był jednak daleko za 
Chromikiem, który uzyskał czas 
8:05,0.

Dlaczego w tym roku zadanie 
Chromika będzie cięższe? Przede 
wszystkim dlatego, że obsada bę­
dzie znacznie silniejsza niż przed 
rokiem, a w dodatku na starcie 
zjawią się doskonali biegacze wę­
gierscy — rekordzista świata na 
tym dystansie Iharos, oraz niewiele 
mu ustępujący Tabori (Rozsavolgyl 
najprawdopodobniej będzie biegał 
1.500 m). Przewąga Węgrów polega 
tutaj nie tylko nn wyższej klasie 
ale również na tym, że trener Iglol 
zastosował w ich przygotowaniach 
do Melbourne dwa szczyty formy, 
z których pierwszy przypada wła­
śnie na najbliższe dni i tygodnie. 
Pierwszym tego sygnałem był start 
Iharosa w Londynie, gdzie wygra! 
on bieg ną 3.000 m w czasie 8:02.6 
Chromik przeciwnie —• nie odkry 
wa jeszcze kart, startuje rzadko i 
tylko na krótszych dystansach. 
Niedzielny jego start w Memoriale 
będzie pierwszą poważną próbą je- 
ęo możliwości. Niezależnie od tego 
czy Chromik pójdzie w tym biegu 
na całego (ze względu na swój 
plan przygotowań do Melbourne 
wcale nie musi) czy nie — 3.000 m 
będzie najciekawszą konkurencją 
Memoriału. Z zawodników zagra­
nicznych zobaczymy w nim jeszcze 
doskonałego Jugosłowianina Mugo- 
sę, który w Londynie był trzeci za 
Iharosem 1 Roząnyoi w dobrym 
czasie 8:05.4. Fina Huttunena (w 
ub. roku 8:08,8). Czechoslowaka 
Zvolensky’ecb. biegającego 1:500 
poniżej 3.50.0, a ponadto Niem­
ców'. Bułgarów...

Tyle z zagranicy, a przecież nie 
zapominajmy o Krzyszkowiaku, 
którego ostatnia forma wskazuje 
na to, żą właśnie on może bvć 
głównym aktorem tego biegu. 
Ożóg. Zimny. Graj — to dalsza 
uzupełnienie koalicji polskiej.

Zazwyczaj po konkurencjach bie­
gowych wymienialiśmy rzut oszcze­
pem. Klasa Sldły była zawsze ma­
gnesem, który zdolny był ściągnąć

na stadion tłumy wu , roku nie wiadomo' W i. > 
■msz będzie staX4| «y ?L 
5 » byln bardzo ibK 41

czaka. Dodatkowa CaL?ri^il 
k-onkurencJI bej» i i 
oszczepy, kl(ire ’ ł 
mi przybyły do W4Mwlk" W

Rut dotychczas ni. y : 
60 m w rzucić miotem ©Sł 
go chyba nie Jesteśmy 
u 0 les° wialnie W Warszawie nalgro 'm^W 
go rywalami będąDgll g 
Jut .is owlanlil Blezak8 
Słowak Engl, NorwwS* Clt’k» 
ostatniej chwili odwetat Sdl1 ’ 
Jazri. c° nie znaczy JotoÓ 
nie będzie ciekawy.V,Sl“W# 
rzystwie rzuty ponad na ,0H 
mai murowane, a t czynach nigdy nie Pbr7k &

NIesposób w lednvm ‘ : przedstawić wsz^kT «rWl 
do jakich dojdzie pUzWR 

nalu . Pretensje 
przecież również mlloi® A 
wzwyz dla których wielu» fe 
Cję Stanowić b?dą soeter L *

zawodnikach. Memoriał Je”t b ? 
ciez «łowną okazją do nlobw& 
ntmów na kółka olimpijskie ,S 
więc ktoś o nich msrw _ , ; 
musi się wykazać kwallflkiZ' 
olimpijskimi.

Publikowane po raz nierr«n.u bele 10 najlepszych w^lkĄ' 
czyzn zawierają jes/cze 
mało wyników, które dawalvbS 
mocniejszą pozycje w Euróoj,^ 
prawda Jeszcze przed rokiem .i 
pisalibyśmy wiele pochntt 
słów o przeciętnych, które » , ? 
lu konkurencjach Już teraz n& 
dalekie od rekordowych, ale H 
pominajmy, że znajdujemy T 
roku olimpijskim, a tutaj W»! 
tylko osiągnięcia najwyższe) li, ' 
Dlatego tak malo plszemy e tej 
karzach. którzy Jako plerwi 
prawili swą przeciętną, plotkiml 
i miotaczach, dła których osltuli 
cle tego celu Jest Już nieddń 
przyszłością. Memoriał będzie 
prezą. która wywróci do góry e, 
eeml wszystkie chyba tabele. M 
tak się stanie, będzie to dwy 
że wielomiesięczna praca zawodni 
ków i trenerów nie posila a, 
marne.

Ł Glonek

500 miłośników sportu
odpowiada na ankietę Przeglądu

Dokończenie ze str. 1 — nie likwidować 143

wyższych szczebli. tym razem
zwróciliśmy się pytaniami
do terenu w szerokim znacze­
niu tego słowa.

IV związku z tym, zgadnie z
ustalonym planem, 
przeprowadzono w

ankietę 
różnych

środowiskach naszego kraju:
4 wśród mieszkańców osied-
* li pracowniczych, oddalo-

nych od 
pracy —

miast zakładów
w województwach

Opole i Wrocław, 
n wśród studentów wyższych 

uczelni i młodzieży szkol­
nej — AWF. Dom Akademicki. 
Technikum Kolejowe w Gli­
wicach.
O wśród załóg i
** kół sportowych 
pracy

— Huta Milowice
snowcu

— Zakłady 
„Ursus"

— Zakłady 
domsku

— Zakłady 
Komuny

— Zakłady

członków 
zakładów

So-

Mechaniczne

Drzewne w

Metalowe 
Paryskiej 
Przemyślu

Ra-

im.

Jed-
wabniczego w Milanówku

— FSO Żerań
— Fabryka Maszyn 

wice
J wśród działaczy i 
“ ników Zrzeczenia 
wego „Kolejarz".

Ogółem w ankiecie 
iidzial 496 osób.

Według działalności 
chu sportowym:

Gli-

zawod-
Sporto-

wzięło

PYTANIE 4:
— Pozostawić koła sportowe 

ptzy zakładach pracy? .

ODPOWIEDŹ:
— pozostawić — 397 (79%)
— nie pozostawić — 104

(21%)

PYTANIE 5:

(poprzedzoną naradami woje­
wódzkimi i powiatowymi) w 
celu pi-zedyskutowania' aktual­
nych problemów działalności 
ruchu sportowego?

ODPOWIEDŹ:
— zwołać naradę 

(98.2%)
— nie zwoływać — 9 (1,8%)

PYTANIE 12:
•— Czy równocześnie zakla- — Jaka jest główna bolącz- | 

dać koła sportowe przy miej- ka (niedomagania) naszego
scach zamieszkania?

ODPOWIEDZ:
— zakładać — 295
— nie zakładać

(42,2%)
PYTANIE 6:

(57,8%)
189 i

chu sportowego?
ODPOWIEDŹ:
— problemy wychowawcze I 

— 228

— Reaktywować kluby spor- |
towe. powierzając im pracę 
nad rozwojem sportu kwalifi­
kowanego. (wyczynowego)?

ODPOWIEDZ:
— reaktywować — 399 (80%)

I — zła jakość i zaopatrzenie 
w sprzęt — 156

— zla 'gospodarka finansowa I 
— 79 1

— slaby rozwój sportu 
nego — 75

— braki na odcinku 
dzeń sportowych — 47

— nie reaktywować 
(20%)

97

PYTANIE 7:
— Powołać nowe zrzeszenie 

s portowe (pod porząd kowu j ąc
mu istniejące koła sportowe I 
zrzeszeń związkowych z wy­
jątkiem tych, które prze­
kształcą się w kluby sportowe),

Powyższe przedstawiamy do 
wiadomości Kierownictwu na­
szego sportu oraz Czytelnikom 
jako materiał do dalszej dy- | 
skusji i wniosków. W następ- i 
nym numerze materia! powyż- ! 
szy uzupełnimy uwagami. Je- i

486

urzą-

szkol-

-HAS,»®»*1*’’

Tabele 10

ru-

— sympatyków i kibiców — 
274

— działaczy — 110
— trenerów — 29
— zawodników — 83.
Według charakteru pracy 

zawodowej:

które zajęłoby się 
sportem masowym?

ODPOWIEDZ:
— powołać — 354
— nie powołać —

tylko tzw.

(71.8%)
140 (28,2%)

— robotników 216
— pracowników urńysłowych

— 170
— studentów i

szkolnej — 99
— innych — 11.

młodzieży

PYTANIE 8:
— Powierzyć Powiatowym 

i Miejskim Komitetom Kultu­
ry Fizycznej prowadzenie o- 
środków sportowych, posiada­
jących urządzenia sportowe, 
instruktorów, sprzęt jako pod­
stawę masowej pracy sporto­
wej?

ODPOWIEDZ:
— zorganizować — 434 (90%)

100 m
najlepszych

Według 
do lat 
do lat 
do lat

wieku:
25 — 177
35 — 230
45 — 53

ponad 45 — 36
A teraz podajemy 

ankiety:

B7-24643

— nie organizować 
(10%)

wyniki । dając

PYTANIE 1:
— Czy sport masowy (re­

kreacyjny) powinien być orga­
nizowany w tych samych for­
mach co wyczynowy, czy też 
oddzielnie?

ODPOWIEDZ:
— oddzielnie — 308 (77,8%)
— łącznie — 188 (22,2%)

PYTANIE 8:
— Czy ograniczyć liczbę 

związkowych zrzeszeń sporto­
wych?

ODPOWIEDZ:
— ograniczyć — 336 (68%)
— nie ograniczać — 160 

(32%)
PYTANIE 3:
— Zlikwidować Rady Okrę­

gowe (lub odnośne pośrednie 
instancje) Zrzeszeń?

ODPOWIEDZ: 
— zlikwidować 348 (88%)

57

PYTANIE 9:
— Zmienić strukturę Komi­

tetów Kultury Fizycznej, na-

Sportowym
Społecznym Sekcjom

tychczasowych
uprawnienia do-

Wydziałów
KKF. Powierzyć Sekcjom: rea­
lizację budżetu KKF w danej
dyscyplinie, kierowanie pracą
pracowników etatowych KKF. 
zwiększyć kierownicze upraiy-
nienia Sekcji w 
Zrzeszeń?

ODPOWIEDZ: 
— zmienić — 
— nie zmieniać
PYTANIE 10:

stosunku do

427 (85.8%)
— 70 (14,2%)

— Nie wprowadzać żadnych
zmian w strukturze. wymie-
nionych w punktach 1—9 an­
kiety. Pozostać przy obecnej 
strukturze ruchu sportowego i 
przyjętych zasadach pracy?

ODPOWIEDŹ:
za zmianami

(88.4%)
— przeciw

(11,6%)
PYTANIE 11:
— Zwołać

zmianom

naradę aktywu

395

52

kie przy okazji wypełniania ! Może nareszcie będziemy mieli dobre wyniki w skoku wzwyż 
ankiety poczynili jej uczestni- | kobiet. Na mistrzostwach WP juniorów 14-letnia Wanda Dą- 

i browska z CWKS Warszawa skoczyła 143 cm to Jest o 5 cin 
1 lepiej od rekordu Polski młodzików Fot. e. warmiński(est)

Lekkoatletyka za granicą
HANOWER. Młody miotacz NRF, terminy egzaminów. Reprezentacje 

Lingnau osiągną! w kuli 16.62. Re- zagraniczne wystawią po 1 zawod- 
zultat ten jest zaledwie o 3 cm gor- |niku w każdej konkurencji, 
szy od rekordu NRF, należącego ' 
do innego młodego lekkoatlety ATENY. W drugim dniu 
NRF — Urbacha. Idów międzynarodowych v

REYKJAVIK. Młody

zawo- 
Ate-

i nach. które odbyły się przy świe- 
skoczek • tle elektrycznym na stadionie olim-

islandzki Thorlaksson robi nie- ■ pijskim. w obecności 18.000 widzów, 
ustanne postępy w skoku o tyczce. I po wycofaniu się na skutek kontu- 
Ubiegły sezon zakończył skokiem j zji Cury — bieg ub m pł, wygrał 
4.10. a obecny sezon rozpoczął przy; Grek KambadelHs w 15.4. W biegu 
temperaturze +4 st. wynikiem 4.25, na 400 m skompromitował się śred- 
strącając lekko poprzeczkę na wy- niodystansowlee francuski El Ma-
sokości 4.37. W dysku Gudmunds- 1 brouk, który ukończył bieg w cza- 
son miał 48.34 przed Love — 47.05. i sie 52,5 daleko za zwycięzcą Syl- 

i lisem (Gr) 49,2. Na 206 m Francuz 
HELSINKI. Na zawodach w Set- ' Bonino przerwał taśmę jednocze- 

naejoki Porrasalmi skoczył w dal j śnie z Jugosłowianinem Pecel w 
7 22. i czasie 22.4 przed Grekiem Gorgou-

i poulosem — 22.5. Na 15'e m Kon-
HAIFA. Nowe rekordy Izraela: j stantinidis (Gr) poprawił rekord 

Habas 15.07 w kuli, Galin 47.17 w'Grecji wynikiem 3:54.2. W dysku dyskU. i T^^ł. -•» -w,

OSLO, 
stadionie 
400 m w

Krtvokapic (Jug) rzucił 47.77 przed 
Grekami Kotlnadlsem «.U I Yata- 

Na otwarciu sezonu na | gansem — 45.45. Stritotl (Jug) wy- 
Blslet Boysen przebieg! I grał 5000 m w 14:39.0, Milakov (Jug) 

56.1. Szesnastoletni junior skoczył o tyczce 4.10 przed Gre­
na 100 m 11 sekund, kłem Efstathiadesem 1 swym ro-Bunaes miał na 100 m 11 sekund.

Thorkilrlsen skoczył wzwyż 1.95.
Overland rzucił oszczepem 64.29. W
Bergen Andersen przebiegł 800 m

SZTOKHOLM. Uddebom pchnął 
kulą 16.04.

DAKAR. W dalszym ciągu zawo­
dów lekkoatletycznych Murzyn 
N*Dlae Oumar wygrał bieg 200 m 
w czasie 22.1 przed Fali Samba 
22.3. N*DIae Oumar osiągnął po­
przedniego dnia na 100 m 10.9 za
M‘Baye Amadou 
— 10.7.

PARYŻ. Trzej
Francji Macquet.
son.
śwlaty p/ 
l sportu.

PARYŻ.
! zawodach

ogólnokrajową 
i sportowego

kłem
dakiem Cujicem — 4 m. Nowy re­
kord Grecji w trójskoku ustanowił 
Sfł^aa wynikiem 15.18. a

KOPENHAGA. Lekkoatleta dyń- 
ski Richard Larsen poprawił swój 
własny rekord Danii w skoku ó 
tyczce (4.20), uzyskując 4.M.

PASADENA. (Kalifornią). Na

1 Djtgo Alassane

nowi rekordziści 
Foumler 1 Hous-

otrzymali z rąk ministra o-
BLIleres złote medale wf

W międzynarodowych 
akademickich, organizo-

| wanych przez OSSU w dniu 10 
czerwca na stadionie Jean Bouln 
wezmą udział w kompletnym pro­
gramie olimpijskim (z wyjątkiem 
10.000 m. biegu z przeszkodami, 
trójskoku i rzutu młotem) ekipy 
ZSRR, CSR. Włoch NRD i Francji 
Brytyjscy studenci muslell zrezy­
gnować ze startu ze względu na

mistrzostwach dzlesięeioboistów z 
udziałem całej czołówki amerykań­
skiej ale bez rekordzisty świata 
Rafer Johnsona. po pierwszym 
dniu prowadzi Sam Adama 3631 p. 
przed Howard Smithem 3541 p. I 
czołowym tyczkarzem USA Ri- 
ehardsem 3346 p. W poszczegól­
nych konkurencjach zwycięzcy mie­
li następujące wyniki: 106 m — 
Adams 11,2! 400 m — Smith 49,2: 
kula — Adams 15.46: w dal Hunter 
Cook 6.75; wzwyż — Cook, Mulkey, 
Fitzhugh ex aequo 1.75.

QUANTICO (Virginia). Na mi­
strzostwach marynarki wojenne! 
USA 400 m pl. wygrał Culbraeth w

R. E. — Balley, 
Anglia (1951)

R. P. — Kiszka (1959)
Najl. przeć, ub. lat (1954 
Przeć, w bież, sezonie

1. Gożdz.ialski, C-Bydg.
2. Kiszka, U-Kryw.
3. Jarzembowskl. C-Wwa 
■1. Baranowski, Gw. Poz. 
5. Schmidt. G-Zab.
6. Bożek. Z-St.
7. Zieliński. Gw.-Wwa
8. Bielski, A-W-wa
9. Swatowski, C-Wwa

10. Płaszczyk, U,Kryw.

200 m
R. E. — Fuetterer, NRF (1955) 
R. P. — Stawczyk (1949) 
Najl. przeć, ub. lat (1955) 
Przeć, w bież, sezonie

1. Jarzembowąkl. C-Wwa
2. Swatowski. C-Wwa
3. Mach) C-Wwa
4. Szczepański, B-Chorz. 

Schmidt. G-Zab.
Folk, C-Wr.
Wojtowicz, A-GHw.
Proske, C-Wwa 
Drzewiecki, C-Wwa 
Stawiarski, Gw.-Kr.

400 m
R. E. — Harbin, Niemcy (1939) 
R. P. — Makomaski (1955) 
Najl. prz.ee. ub. lat (1955) 
Przeć, w bież, sezonie 

1. Mach, C-Wwa 
2, Swatowski. Ć-Wwa 
3. Proske. CrWwa 
4. Kowalski, U-Mątwy 
5. Lewandowski. B-Sźcż.
6. Hopfer T.. Sp.-Wwa 
7. Kazimierski, U-.Mątwy 
8. Matyjek. A-Olsztyn 
Ił. Orywał, S-Poz.

10. stokłosa, c-Wwa

800 m
R. E. — 'Moens, Belgia (1955) 
R. P. - Kreft (1955) 
Najl. przeć, ub. lat (1955) 
Przeć, w bież, sezonie 

Kazimierski, U-Mątwy 
Potrzebowski. A-Szcz. 
Stokłosa, C-Wwa 
Majewski. St-Olsztyn 
Kreft, C-Byplg.

. Kryża, C-Bydg.
7. Kasprzycki. Sp.-Wwa 
8. Gralewski, A-Wwa
9. Wladyczański, Sp.

10. Chromik, G-Zab.

1,500 m

Wr.

R. E. — Iharoś, 
V/ęqry (1955)

R. P. — Lewandowski (1955)
Najl. przeć, db. lAt (1955) 
Przeć, w bież, sezonie

1. Chromik. G-Zkb.
2. Wltulskl. KrWwa
3. Kryża, C-Bydg.
4. Krzyszkowiak, C-Bydg.
5. Lewandowski. B-Szcz.

GOETEHORG. Mistrz Norwegii w : 
oszczepie Danielsen uzyskał na za-1 
w-od&ch szwedzko - norweskich ; 
72.29. |

NOWY JORK. W świetnej form Ir 
znajduje się nadal rewelacyjny 
sprinter Dave Sime. W niedzielę v 
Stockton Simę po raz drugi wy 
równał rekord świata w biegu n 
100 yardów — 9.3, a na 22Ó yardów 
uzyskał 20,4, Irlandczyk Delany. f 
który dzień przedtem wygrał 1 1 
milę w 3.59, przebiegł pół mili w
słabszym czasie 1.49.5.

PRAGA. Czechosłowaczka Flkoto- 
va uzyskała w dysku 47,95. Wynik 
ten daje Flkotovej szóste miejsce 
na tegorocznej Uście światowej dy* 
sku kobiet.

BUDAPESZT. Vlgh ustanowiła
rekord Węgier w oszczepie kobiet, 
uzyskując bardzo dobry wynik 
52.01.

SAARBRUECKEN. Siara wygra­
ła mecz lekkoatletyczny z Luksem, 
burgiem 99:87 pkt. Mistrz olimpij­
ski na 1500 m — Barthel wygrał 
BM m w 1.12,3.

LONDYN, Gordon PIrle pobił re­
kord życiowy w biegu na 1 milę 
wynikiem 4.04,6, ’

BBRLW- olaf L*wrenz przebiegł 
BOo m w 1.40,4, Jest to najlepszy 
tegoroczny wynik w Niemczech.

BRATYSŁAWA. Wynikiem 27« 
pkt. ustanowił Janecek rekord CSR 
w lekkoatletycznym trójboju król- 
«□dystansowym. Na poszczególnych 
dystansach Janecek uzvskal — 60 
m 6.9: 100 m 10,7, 200 m 21.7.

MONACHIUM. Lekkoatleci NRD 
startowali z powodzeniem na za­
wodach w Monachium. Stubnick 
wygrała 100 m w 11.9 przed Kot. 
hler — również n.9. W oszczepie 
kobiet zwyciężyła Guenther z Lip­
ska — 47.43, a w biegu na 3000 m 
— Sehottek z Halle — 6.17,9.

czasle 32.0. W kuli Bob Mathlas HELSINKI, Skoczek wzwyż Sal- 
wygral wynikiem 13.19, Wes San- mihen Już dwa razy w tym sezonie' 
tęe, zdyskwalifikowany przez AAU, osiągnął wysokość 2 m. Ostatnio 
ale mający prawo do startu w im- atakował on bez powodzenia 2.03, 
prezach wojskowych wygrał 500 m stracająe bardzo nieznacznie no- 
w czasie 1:421. [przeczką. ’

HELSINKI, Skoczek wzwyż Sal-

6.

8.

Nlglelski. C-Wwa 
Graj, C-Bydg. 
Kiełczewskl, C-Wwa 
Zimny, C-Bydg, 
Ziółkowski, C-Bydg.

3.000 m 
5. — Iharos.

Węgry (1955)
. P. — Chromik (1955) 
ajl. przeć, ub. lat (1955: 
rzec, w bież, sćzonle

8.

9.

Krżyszkowiak, C-Bydg. 
Zimny. C-Bydg.
Ożóg. C-Kr. 
Żbikowski, C-Bvdg. 
Chromik. G-Zab".
Graj, C-Bydg. 
Glowlńakl. A-Kr. 
Lewicki, K-Tor. 
Ziółkowski, C-Bydg. 
Smierzchalskl, K-Gd.

_ _ 5.000 m
R. E. — Iharo», 

Wągry (1955)
R. P. - Chromik (1955)
Najl. przeć, ub. lat (1955) 
Przeć, w bież, sezonie 

1. Krzyszkowiak, C-Bydg. 
2. Graj, C-Bydg.
3. Szwargot. C-Kr.
4. MIsluk. K-Przem.
5. Lewicki, K-Tor.
6. Głuchowski. Sp.-Wwa
7. Oleslńskt, G-Mys.
8. Czech, K-Kr.
9. Mańkowski, B-Gd.

10. Chonifczewekl, C,Wr.

1.10 m pł.
R. E, — Lldman, 

Szwecja (1940)
R. P. — Bugała (1954)
Najl. przeć, ub. lat (1955) 
Przeć, w bież, sezońte 

1. Kardaś.. C-Wwa 
2. Rugała. "K-St. 
3. Kotllński. St-Lub.

‘4. Krół. B-Chorz. •
5. Turek, C-Wwa
8. Kruszyński. C-Bydg.
7. Janiak. St-Wwa
8. Oezywa, Gw. Kr.
9. Ciągło, C.Kr.

10. Dudziak, Gw.-Kr.

10.2
10.5
10.6
10.7
10.6
10.6
10.7
10.8
10.8
10.8
10.8
10.9
10.9
10.9

20.6
21.2

21.7
21,9

22.0
22.2

46.0 
47.7
49.0 
49.6 
48.8 
49.0 
49.1 
49.2 
49.4 
49.9 
50.0 
50.2 
50.3
50.4

1:45.7
1:48.9

1:53.3

1:53.9 
1:53.1

3:40.8

3:50.2
3:50.8 
3:51.0

3:53.8

3:54.3

7:55.6
8:04.6
8:19.9

8:24.6 
8:25.2

8:28.8 
8:29.4
8:30.2
8:30.8

13:40.6
13:55.2

14:44.9 
14:10.2 
14:32.4 
14:36.0 
14:42.6 
14:44.4 
14:50.8 
14:53.0 
14'53.4 
15:02.6 
15:04.0

15.3
15.4

15.1
15.2

15.6

15.8
15.9

5.
6.

8.
9.

10.

Plewa. K-Kr.
Orywał, S-Poz.
Tarasiewicz, Gw. Blat
Dudziak. Gw. Kr. 
Siennicki. Sp. Wwa 
Paduch, C-Wwb 
Minkowski, C-Wwa 
NIedzińskl. Sp. Wwa

wzwyż
R, E.— Nllsson, 

Szwecja (1954)
R. P. — Lewandowski (1954)
Najl. przeć, ub. lat (1955) 1
Przeć, w bież, sezonie 1

1. Lewandowski. B-Wr.
2. Tymosiewicz. A-Szcz.
3. Skupny. A-Poz.
4. Cecuła, B-Gd.
5. Fabrykowskl, A-Gllw.
6. Neneman, Gw. Wwa
7. Gibes, St-Pszczyna
8. Chęciński. C-Wwa
9. Konieczny, S-St.

10. Wroczyński, A-Poz.

tyczka
R. E. — Landstroem, 

Finl. (1955)
P.. P. — Adamczyk (1955)
Najl. przeć, ub. lat (1955) 
Przeć, w bież, sezonie

2. Janiszewski, K-Kr.
3. Adamczyk. Gw.-Wr. 
«1. Krzemiński. Sp. Gd.
5. Bezeg. A-Kr.
6. Bunn, A-Wwa
7. Bednawski, A-Wr.
8. CTraJczyk. C-Bydg.
9. Gmura, Gw.-Bydff.

10. Gronowski, Gw.-Wr.

w dal

Niemcy (1937)
R. P. — Grabowski (1955)
Nall. prz.ee. nb. lat (1955) 
Prżcc. w bież, sezonie

2.
3.

6.

10.

Grabowski. G-St. 
KropiHłowskl. Sp. Gd. 
Karcz. Gw.-Wwa 
Chmielewski. KAVwa 
Mroczvnski C-Bydg. 
Krugllk. A Gd. 
Marucha. A-Wwa 
Kiszka, U-Kryw. 
Tarnawski. C-Bydg. 
Kowal, Sp. Wwa 

trójskok
R.E. — Szczerbaliow.

7SRR (1955)
R.P. — Dziewolskl (19551
Najl. przeć, ub. lut
Przeć, w bież, sezonie

1. Malcherczyk. r;v'?'a
2. Zdanowicz G-Wałb.

8.

_ _ ., 469 m pł,
n ■’ ~ ZSRR (1953)

~ (1955)
Najl. przeć, ub. lat (1855) PrsiAr* w Ul»*_UD. IHl 
Przeć, w bież, sezonie 

J 1. Janiak. St-Wwa ■ 
2. KotlińBkl, St-Lub.

50.4
32.7
54.8

su 
Sil 
su 
su 
57.0 
SU 
574 
58.1

1.11 
) 1.9» 
190.35

1,0 
1,0
Lat

1.8!

•1.85
1.85

4.5) 4.43
4ŚI
4.M

4»

4.01
4.00
4.«
3.91
3.91
3.0

7.11
7.5»
7.31
7.M

6¾ 
6.9’ 
6.91 
6.91 
6.6?
6.« 
6.99 
6.89

IS-3
1S.4
11.111

Kowal. Sp. Wwa jog
Weinberg. C-Wwa . >5
Glzelowskl. C-Wr. {hi
GlerajcwsM. st-Br^no^ 1
Maliszewski, C-Wwa 
Tvmoslewlcz. A-Sscz.
Śzczepańs'-| K-Wwe
Chromiński, Litwa 

kula
R.E. — Skobla. CSR (1953) 
R.P. — Prywer
Najl. przeć, ub. lat 
Przeć, w bież, sezonie

* KwMatkowsH. r-pydg. 
Prywer. Wł. Lodź . 
Auksztulewdcz. < 
Fosgórnlk. Fp.-"jy® 
Lomowskl. Gw. Ga. 
Czaczka. L-Opok 
Krzyżanowski, sp- 
Chojnacki. C-Wwa

5.

9.
10. Kowalik. F-Gd.

dysk
R.E. — Consollnl, 

Włochy (1955)R.P. — Piątkowski _ (19551
Najl. prr.ee. lat (IB5.>'
Przeć, w bież, sezonie

1. Andrzejczak. C-”ua
2. Wachowski. A POZ.
3. Biliński. Sp. "«a

6.

9.

R.E.

Rut. K-Wr. ... 
Chojnacki. C-Ba 
Piątkowski. W-Lódz 
Winiarski, s-skari. 
homowskl. Gw. Gd. 
Kowalik. F-Gd. 
Dobrodziej, Gw. Gaj.

młot
— Kriwonosow.

ZSRR (1956) „„ 
R.P. - Rut (1955) 
Najl. przeć ub. 19* jj- 
Przeć, w bież, sezonie

2.
3.

5.
6.

8.
9.

10.

Ritt. K-Wr. . 
Niklas, C-Bydg. 
Kunat. C-Wwa 
Korch. Sp. Gd- 
Harmata. C-Uwa 
Ciepły, B Wr. 
Masłowski, B-ByW- • 
Jaworski, A-Tor. 
Swletllckl. Wł. P?®' 
Kwiatkowski. A-""a

oszczep , 
R.E. — Sidło, Polską («” 
R.P. - Sidło (1353) ^-. 
Najl. przeć, ub. lat l9a3' 
Przeć, w bież, sezonie

3« 
13.91

1¾ 
l«g 
l-łjj

5S.g
50.0 
J8.®

484 
48.7 
•IS-H 
4¾1

4¾

I. Sidło, Sp. Wwa
2. Radzlwonowlcz, sp- ,3,,
3. Walczak, K-Wr. &
4. Kopyto, A-Wwą
5. Garncarczyk. L'“’a ^6
6. iwanluk, 8-'',? .7. Paprocki, A-U %%|,|Cr. Łś i
8. Zajączkowski. K-SW^ &
9. Woś, B-Rzesz.. " I53.3 9. Woś, B-Rzesz. m

S4.0 * 10. Bogdanowicz. OW. "



Nr 07 PRZEGLĄD SPORTOWY . Sir.' 3

Zapaśnicy
w Istambule

nje odnieśli sukcesów
ale i nie zawiedli

.„.tumy polskich zapaśnl- PozegnalW h w Hucna.
w Istambule we wto-

I graf kontuzjując Polaka w niedo­
zwolonym chwycie. |

■ a«-a,a w i Do następnej walki Gondzlk,
r;c mogliśmy K..V i wleH<le szanse na miej-1

' .-s awlr w poniedziałek, gdjz 1 sce punktowane, nie bvl w stanie 
rxwartku I piaiku | wystąpić. i

f ^^17 śm nam uayskaó z I Sosnowski 
hl,; „mm połączenia telefonicz- specjalistą wJ1, jnioutr." r I |;1pBvi’7nt-m

Mistrzostwa Europy w koszykówce kobiet

Tak było Polska, ZSRR, Węgry i Włochy
Niewidomi startuje 

w zawodach międzynarodowych

Gondzlk, PRAGA 4.1 (tel. WŁ) Fontedzl*)-, i. CSR ł 2
na miej- kowe roigrywkl w grupie ellmin» 2. Włochy 3 2
v stanie | cyjnej .V Mistrzostw Europy w ; 3. Dsnla 5 1

'XSł 'si^ ‘ •
w3 i z nrT"10

ai8t^a?u^ełu.teW
punktowane mmisue w oh,. Cz.ehosło-iŁ ^Un'* J i

wacja I Włochy z grupy I, Wegry 
i Francja z grupy ii oraz ZSRR i Grupa III 
Austria z grupy III — drużyny, Jugosławia—Finlandia 
które wygrały również swole ostat- Bułgaria — r * ’ 
nie mecze grupowe. Pozostałe 8 ze-i 54:54.
Rpołow walczyć t।

f3- rtzem podobnie jak w wal- 
W rsviu wolnym me odmealiś- 

wfckszych sukcesów, choć nie 
powiedzieć, abyśmy nie by- 

■".knwoloni Z ich wyników.
li nasza reprezentacja,

^Xettblnie tróllw , Sztiolder, 
। Sosnowski walczyła Jak 

Sy‘ z równym z najlepszymi 
Swnikaml świata. W Istambule 
’^.szwwja spotkały sl? najlep. poza ‘ Ju_ ’ • .„,L*łr.U In.

met 
eló

Jvch onńs:w.

w eliminacjach w grupie półfinałowej

• -.-~w....wv> zju.iqi
punktowane mtnjsce. w obu swvch 
spotkaniach wykazał ogromne 
możliwości rozwoju, górował zde­
cydowanie siła flzvczna, ma jed­
nak braki w wyszkoleniu tcehnjcz-

■m, które musi .szybko urunąć. 
Dwaj nasi pozostali : enrezen*an-

naci« : - okazali filę znacznie słabsi.
• A+ milo «1C orJ slyn* i mieli więc niewiele da powiedzenia 

posiadacz’, tytułów | w tak dobranym >~
r/ Po raz pierwszy ; Drąą uległ w!2

’ ’ ; łożenie na lopn:k|uzyskali punktowano miej-■ łożenie na lopmkl Tu 
. m Mi zmiwiirli ipunkiuje nowi, odnlosł kontuzle 
\ a zań.«lulków w każdej wa- stanął do walki z 

sie te poczyniliśmy mistrzem 
Sui.'oosteny I mamy zawodni- aktem, kidkie postępy 1 mamy zawodni. 
4 którzy Już niedługo przyno- 
'c nam będą tak upragniona suk-

Świata

adawoUć s'e
nawiasem

NRF
49:3*1
51:42
71:39
55:47

61:50

Polaka
e. Pozostałe 3 ze-j 54:54, 59:53,

pocieszenia ^“'mlejsca^od V do11!?'1’ i poi^L^imosUwla 
JUŻ awójj^- Fitt?

_elHv k^vLlrek >

66:25 
62:61 
60:60, 
90:36
73:63

314:83 
213:129

97:244

PRAGA 4.6 (tel. wł,). oczeklwa-. 
ne z niecierpliwością drugie loso­
wanie V Mistrzostw Europy w ko- |____ .......
szykówce drużyn kobiecych, tym ; nia (C), 13.00 Austria 
razem między zespołami, którc «
zakwalifikowały się do pul półfi- 

(17:12) nałowych — odbyło się w ponie- 
(2i:i7) i działek późnym wieczorem na Zi- 
(34:17) mowym Stadionie. Polskie koszy-
(29:21) karki, które tego dnia walczyły z 
(31:15)! Finlandią przed południem — wie- 
(37:16) ■ czorem stawiły się in gremio na 
183:131 - placu swych bojów, aby obejrzeć 
151:127 1 najciekawsze mecze dnia Bułgaria 146:146 j ------- ----- ’ ”•------ ----- -
98:174

(28:16)

Jugosławia i Węgry — Rumunia
oraz by znaleźć się bliżej miejsca. 

I gdzie rozstrzygać się będą ich dał- 
| sze losy w mistrzostwach.

Środa e.vi 8.30 — Jugosławia — 
NRF (L), 10.00 Finlandia — Szwaj­
caria (D), 11.30 Rumunia — Da- .... .... ... _ Bulgal.[i

Węgry (B),(A), 10.30 ZSRR
19.00 Polska Wiochy (B), 20*30

"Sd«-:7.( matki naszych zawodni- 
>w- oariuiai 'rlt w stylu klnsycz- 
I.™ ’ wvrozntc należy. Jak już 
rua-hism' trólke: Sznalder. Gon- 
arlk i Sosnowski. Pozostali: Drąg I 
ini-viisio »1 leszcze zbyt slab!

'in’.-, poważne zawody 1 dużo 
„mzu natl sobą pracować.
' a;o wróćmy do losow naszych 
•ina<ii. ..iw w turtilelti. Sznelder

.rei walce ule napotkał w Syryj- 
f;vku Miihnnnnot el Sasse zbyt 
nożnej* przeciwnika. Polak od 
p-erwszegn momentu narzuci! 
Jzvbkic Jemno. dwukrotnie spro-
wadzi! przeciwnika dn pr.r-e:-:. 
tastosownl cały repertuar różno* 
mdnv<h chwytów, by wreszcie po 
ló nim. suplesem zakończyć tę 
Nierówną walkę przed czasem,

W drugie) rundzie Sznelder po-

trzecim miejscem.
Kuczyński, medalista

nawet w Pradze międzynarodowe 
zawody lekkoatletyczne, podczai 
których spotkają się reprezentację 
Węgier, Czechosłowacji, NRD i 
Polski, Rozegrają one czwórbój 
lekkoatletyczny w konkurencji 
dziewcząt i chłopców. W skład; 
czwórboju wchodzą: bieg na 50 
i gę m. skok w dal z miejsca, 
pchnięcie kulą i rzut piłką- kro­
kietową, reprezentacja składa się 
z 10 chłopców i 6 dziewcząt.

W roku ubiegłym niewidomi lek- 
koatleći tych czterech krajów roz­
grywali między sobą zawody ko­
respondencyjna. Zespół polski u- 
zyskał wówczas 1 miejsce tylko 
w rzucie piłką palantową, za- co 
otrzymał puchar przechodni Mini­
sterstwa Oświaty Węgierskiej Re­
publiki Ludowej.

Tym razem ekipa polska przygo­
towana jest znacznie lepiej. niz 
w roku ubiegłym., Reprezentacja 
wyłoniona została po zawodach 
kontrolnych SKS-ów Wrocławia, 
Poznania i Bydgoszczy, (mk)

ZDAWAŁOBY się, że dla ludzi 
niewidomych, a więc dotknię­

tych jednym z najcięższych ka- 
lectw. uprawianie sportu jest nie­
dostępne. Okazuje ' się jednak, że 
niewidomi mogą uprawiać sport, 
oczywiście w określonym wymia­
rze i przy zachowaniu specyficz­
nych warunków. ■

Polski Związek Niewidomych w 
1953 r. zorganizował na swoim te­
renie Kolo Sportowe, w którym 
prowadzone są, systematyczne zaję­
cia wychowania fizycznego. Zaję­
cia te został}’ w bież, roku szkol­
nym włączone również do progra­
mów nauczania w specjalnych 
szkołach dla niewidomych dzieci, 
a w dniach 11—1S bm, odbędą się

CSR — Francja (A), 22.00 Holandia 
— Szkocja (D).

Piątek 8.6. 8.30 Szkocja — Jugo­
sławia (D), 10.00 Szwajcaria — Ru­
munia (C), 11.30 Dania — Finlan- 
ftia (C), 15.00 Francja — Austria 
(A), 16.30 Węgry — Polska (B), 
19.00 Bułgaria — CSR (A), 30.30 
Włochy — ZSRR (B), 23.00 NRF — 
Holandia (D).

Czego należy oczekiwać w dru­
giej fazie mistrzostw, jakie są 
możliwości 1 perspektywy rebre- 
zentneji Polski i pozostałych dru­
żyn? Przede wszystkim trzeba wy­
jaśnić jak będą się toczyć dalsze 
boje turnieju.

Otóż po rozgrywkach w wylo­
sowanych w poniedziałek pulach, 
w wyniku których ustalona zosta- 

I nie kolejność zespołów — w sobo­
tę 9 I w niedzielę 10 bm. odbędzie 
się trzecia faza mistrzostw. Spot­
kają się pierwsza drużyna w puli 
A z drugą drużyną puli B oraz 
druga drużyna puli A z pierwszą 
drużyną puli B. Zwycięcy tych 
meczów walczyć będą o tytuł mi­
strza i wicemistrza Europy. Poko­
nani zaś — o miejsca III i IV.

Zwycięzcy spotkań trzeciej druży­
ny puli A z czwartą drużyną puli 
B oraz czwartej drużyny puli' A 
z trzecią drużyną puli B — zmie­
rzą się o piąte i szóste miejsce, 
pokonani zaś o . VII 1 VIII. Analo­
gicznie zostaną przeprowadzone 
rozgrywki o miejsca od 9—16.

Ambicją wiec każdej drużyny 
będzie ..wylądować” np I lub II 
miejscu w swoich pulach. Polskie 
koszykarki znalazły się w grupie

Notatnik
ucznia

Młodzież Szkoląca się w pływaniu 
i skokach do wody w Pałacu Mło­
dzieży zakończyła zajęcia wielkim 
konkursem skoków. Wzięli w nim 
udział, oprócz wychowanków Pa­
łacu Młodzieży, młodzi zawodnicy 
z AZS AWF, CWKS, Startu, w 
liczbie 27 oeób. Z tej dość llcznel 
grupy na wyróżnienie zasługują 
orzede wszystkim chłopcy w wie­
ku 8—10 lat.

W turnieju, rozgrywanym w kla­
sach dziecięcej, młodzieżowej trze­
ciej i drugiej, pięrwaze miejsce za- 
Jgll:DZIEWCZĘTA — kl. młodzież. 1. 
Gniazdowska .Pałac Młodzieży — 
30,37 pkt., 3. Bober Pałac M.09, 3. 
Sobocińska Pśłac — 26.0.

CHŁOPCY — kl. dzlec. 1. Blalo- 
brzeskl CWKS — 23.00, 2. Nagiel 
Pałac — 10,73, 3. Czajkowski CWKS 
— 16.07, klasa młodzież. — 1. Ej- 
mockl AWF — 30,0">. 2. Karpiński. 
Start — 27.10. 3. Czajkowski CWKS 
— 24,55, klaaa III — 1. Szwemln 
Pałac — 51,70, 2. Panek Pałac — 
40.33. 3. Kowalewski Pałac — «5.49 
kl. II — Borowski Start 79.07. Wieża 
— kl. III — 1. Paszek Palae —

Losowanie przyniosło następują­
ce rezultaty: pula A — CSR, Fran­
cja, Bułgaria, Austria, pula B — 
ZSRR, Węgry, Wiochy, Polska. 

(29*20) i W skład pul pocieszenia wcho- 
(36:18) ! dz*: 
223:1551 pula c — Finlandia, Szwajcaria, 
215:172' Dania, Rumunia.

Piłka nożna60:50) i 
(44:14' ' 
(32:40) ;

pierwszy sukces — znalazły się
doborowej stawce elity koszykarek 1. RuiwariA-w 
Europy, na co zresztą całkowicie :o Pniaka

I zasłużyły, tąk swoją ambitną grą ' q ju™?,wła 
‘jak i wykazanymi umiejętnościami. Finlandia 

rnówlm^ Wyniki eliminacyjr.ych spotkań w’4, ^niana,a 
'4 grupach, w kolejności rozgry- ; 
wania, oraz klasyfikacja poszcze­
gólnych zespołów jest następująca:

71:58 (36:18)

Pol
nnrtin^fiu luuwiar . ------
muslał w Istambule * Stupach, w Grupa iv

187:174' pma jj — Jugosławia, 
108:332 Szkocja, Holandia.

za granicą
WIEDEŃ. Lider tabeli Wackor

MISM
(w stylu wolnym) po bardzo sła 
bym występie w stylu wolnym nie Grupa I
zrobB kariery I w siylu klasvcz Wiochy — Szkocja 
nym. Przegrał pierwsza walkę z] CSR — Dania 
Turkiem Mithat Barak w io m‘n. Dania — Szkocja 
przez położenie nn łopatki, a nn-। CSR — Włochy 
stępnie przegrał na nmiktv z Prt-jCSR — Szkocja 
kowem (Bułgaria), wykazu Ute sła > Włochy — Dania 
be przygotowanie 1 brak ambicji. '

Do szczegółowej anallzv wwstępu —------------------------ -
naszycli zapaśników w Turcji

poszczę- ' ZSRR - Szwajcaria 
ępująca. Aunria — Holandia 

! Holandia—Szwajcaria 
jZSRR — Austria

153:25 (74:11)
(29:13)

132:9

80:28

(48:16) Austria — Szwajcaria 
(49:6) ZSRR — Holandia 
(11:15) 1. ZSRR 3 3
(37:24) 2. Austria , 3 2
(69:9) 3. Holandia 3 1
(36:14):4. Szwajcaria 3 0

121:3^ 
69:29 
91:30

(57:16) ।
(32:14) I —
(43:141 ! —
365:85

leszcze powrócimy. Teraz 
zestawień.

W punktacji drużynowe
klasycznego (styl wolni- Już po­
dawaliśmy) zwycięży) Związek Ra 
dzleckl 39 pkt. przed Turę la 36,5pąrieru. dzieck! 39 pkt 

■* różno- * pkt <j, Bułgariar...- _. ,.i — 20,4. Węgry —
14.5. 3. Finlandia — 14. 6. Jugo . 
slawia — 13. 7. Rumunia — 10.'
8. Niemcy 5.5 pkt 9. Saara

Terminarz spotkań w pulach pół­
finałowych i pocieszenia jest na­
stępujący:

Wtorek 5.VI, godz. 8.30 — NRF 
— Szkocja (D), iO.oo — Finlandia

Rumunia (C), 11.30 Jugosławia
Holandia (D), 15.00 Węgry —

Włochy (B), 16.30 Ftancja
153:183 garia (A), 19.00 CSR — Austria (A).
131:163 20.30 ZSRR
72:263 l Szwajcaria

Polska (B), 22.00 
Dania (C).

umocnił swą pozycją po zwycię­
stwie «H z Stadlau, a jego najgro- 
**-'-■— rywal Rapld pokonałMniejszy

ciężkie! walce nto mnlel zdecydo- 
nnle pokonał nn punktv Nobli 
Siiud' fEgipf). Szneider twierdził 
zresztą, że to zwycięstwo uzyskał 
raczej trener Dmowski, sekundo* 
jącv mu i udzielający bardzo cen* 
nvcli i właściwych wskazówek. 
WlBśtre dzięki bardzo dobrze za* 
rtcsowanel taktyce udało się zdo* 
by*4 dla naszych barw następny 
punkt-
Niestety w trzecie) rundzie Sznei* 

der trafił na późniejszego zwy­
cięzcę turnieju w tej wadze. Turka 
Y«sar Yihnaza. Mówimy niestety, 
gdyż gdyhy n‘e fakt. iż zawody 
roFgnwnno bv|y w Turcji, lub w 
wypadku innego losowania Polak 
ralAó mógł bardzo daloko.

Wnika była wyrównana, przy 
czym Polak był bardziej aktywny. 
I zasłuż'1 na zwycięstwo, tym bar- 
dzioj. że Vasar walczył nieczysto, 
blnknjąr w parterze 1 unlemożl'- 
wiejnr Polakowi prowadzenie wal­
ki. Nic sprzyjało nam zestawienie 
sędziów, którzr nie zwracali uwa*
gi na przekroczenia
1 przy walce

regulaminu 
przyznali

punktowe zwycięstwo zawodnikowi 
gpunodarzy.

W swój ostatniej walce Szneldor
przecrnl choć minimalnie
zadłużenie z Bulwarom Petrowern 
ni7.p|awla|ącyrn więcel inlolafvwy. 
Nawiasem mówiąc Bułgar żająl 
cstaierznie drugie miejsce, podczas 
wv Sznelder załamany trochę 
porażką z Turkiem zadowoPć ale 

nifitym,
Szfielder już dziś iest zawodni- 

niem wielkiej klasy, bardzo ambit­
nym, pewnym, posiadającym nie- 
Mepujacą w niczym najlep- 
Mym technikę, umiejącym realizo* 
wac wytrwale założenia taktyczne.

Znnrrnle krótsza była kariera 
r^J^ch naszvch zapaśników. 
Gonazlk w lekkiej w pierwszej 
u!. z s skonał wv.eokn nn pun- 
k-v zawodnika turecklftffo Dogana. 
walk ’n |ednn z »a.Hafln!eJszych

Gondzlk rozpoczął walkę atakiem 
1 tak samo Ją zakończył. Szedł 
nieustannie do przodu» tHe dąl 
swemu przeciwnikowi ani chwili 
odpoczynku. Turek był godnym Je 
go rywalem, bardzo ładnie kom 
tmwal. posiadał przewagę w parte­
rze, udzie podobnie lak wszyscy je* 
go koledzy blokował się, wbrew 
przepisom międzynarodowym, nu 
co jednak w Istambule specjalnie 
Turkowi-uwagl nie zwracano. Pi^e- 
waga dwu chwytów zadecydowała, 
zo zwycięsko ze spotkania wyszedł 
Polak, uzyskując |eden ze swych 
natuu kszych V.yclowych sukcesów.

W drugiej rundzie Gondzlkowi 
nie powiodło się, gdyż przegrał 
na nunkty z Kamelem Bałba 
'•‘rvi, Egipcjanin walczył nie- 

za co otrzyma! ostrzeże­
nie i napomnienie, ale walkę w>-

Sukces

10. Polska — ; 
Szwajcaria —
14. Włochy — 
pkt. 16. Syria

3, 11. Egipt - 3, 12
3. 13 Francja - 1,5

1. 15. Liban — 0.5 I 
i — O pkt. !

W rezerwowym składzie 
Polki przeszły przez Finlandię do półfinału

Oto klasyfikacja Indywidualna w Flalamtla’7c'-,T <1S-M1 poszczególnych wagach. |
musza — Dui-sun Ali (Turclai. ' —-----------------

Barany (Wegryl. Heinz (Saara) 
kogucia Yasar (Turclai, Pet- 

row (Bul»). Hnrvath (Rinn) 6. 
Sznelder (Polska).

piórkowa — Sraczklewicz (ZSRR). 
Osman (Turcjan Polyau (Weerv).

lekka — flns^lno (ZSRR). Lehto- 
non — mistrz świata (Flnb. Rlza 
(Turcja)

półśrednia — Manlejew — mHtrz 
(ZSRR), Mlthak (Turcja). Tahtanen 
(Flnl).

PRAGA, 4.® (tel. wl.). Polaka —lgnęły mecz zdecydowanie na swo- ....... , korzyść.
Polki przystępując do tego po- ! Trzeba Jednak zaznaczyć, że ko- 

jedynku, wledzłjy, te muszą go I «ykarkl naaze popełniły zbyt wle- 
wygrać, aby zakwalifikować aię do | >« błędów. Nie bardzo umlalj- po­
puli półfinałowej. I czątkowo poradzie eobie ze stre-

k..i -u... (ową obrona, stosowaną przez Fin-Przeciwnik nie był zbyt silny, późntei bvło lenlel Wldz&eliś-trener Grzechowlak zdecydował się ^"''2“« vb8e ataki o-ó-
^ko^kl^^rrw bjrs nB jodkowe, średni; ae-

szt? popisujące aię, parę ladnyoh Z©r^y. Zespół nasz, który lOŻipO- , waLip nnd Rost nr>7 rzutr
SknwJt?' t nth^Mbaulaz póldystansu. Mimo wszystko nie --------- . --------

byliśmy zśdowolent z gry rezerwo- I (CSR) i Velkey (Węgry)- miał jednak w pierwszej fazie |weg0 zespo|u. Dobrze się Jednak ’ velKey («ęsrj).
s5oro ‘J?.1'3!10*? w „oderwaniu się- 5tało. że w meczu tym 2agrat ta.
nrl smhtłnl» ł rtinAlnin nnnraWnio ... • . . . - _

rając 
koli.

dość wyrównanej. wyjątkiem
zawodniczek ZSRR, których prze­
waga wydaje sie nie podlegać dys­
kusji. choć Polki nie są tu po­
zbawione szans. Nauczyły się one 
już walczyć z trzykrotnymi mi-
strzyniami Europy jak z równym 

I przeciwnikiem, czego najlepszym 
t ,, 1 dowodem są przedmistrzowskie me- 

grę swojej środkowej Ha- cze w Moskwie przegrane różnicą

Polaka: Miguła
ska 
ska

16. Nartowska
19, Chlodziń- 
— 11. Widur-

Loth i Markowska
po 6. Konieczna i Karska — po 5. 
Finlandia: Hakola 23. Taehtuien 
— 8. B. Lindberg — 7. EskeUnen—5. 
Kenkkilae — 2. K. Lindberg — 1.
Oprócz nich grało jeszcze 5 zawod­
niczek.

tylko dwóch punktów. Szczerze 
mówiąc, nie liczymy tu jednak 
na sukcesy, natomiast zadaniem 
Polek będzie pokonanie Węgierek 
i włoszek, co leży w możliwoś­
ciach naszej reprezentacji i czego 
sie spodziewamy. Wówczas Polska 
spotkałaby się z pierwszą dru-

36.56. Szwemin 34,22, 3. Bo-

Zawody prowadzili:

żyna puli A, czyli najprawdopo- 
| dobnlej CSR, która nie powinna 

przegrać z Bułgarią. Następnie w 
Fleischinger! walce o iii i IV miejsce nasze

rowski Start — 33,19.
$

10 I 11 czerwca w Poznaniu, Byd­
goszczy. Warszawie, Kielcach, Opo­
lu, Łodzi odbędą się międzywoje­
wódzkie eliminacje w piłce siat­
kowej, koszykówce, wczypiornla- 
ku, piłce nożnej przed Spartakiadą 
szkół ogólnokształcących, która zo­
stanie przeprowadzona 24—19. bm 
w Łodzi. W zawodach centralnych 
wezmą udział zwycięzcy zawodów 
międzywojewódzkich w niezmienio­
nym , składzie. W każdym z wymie­
nionych miast będą ptartowały re­
prezentacje 4 województw.

GAK 6:1. Trzecia w tabeli Vienna 
przegrała niespodziewanie z Kap- 
fenberg 1:2. Inne wyniki: Wiener 
SK — Austria Wiedeń 2:2, Slmme- 
rlng — FC Wleń 1:1, Austria Graz 
— Admira 4:2, Austria Salzburg — 
Sturm Graz 1:1. Czoło tabeli: / l) 
Wacker 41 p, 2) Rapld ;39 p., 3) 
Vient)» 36 p.

RZYM. Ostatnia runda ligi wło­
skiej przyniosła porażkę lidera t 
nowego mistrza Fiorentiny z Ge­
nuą 1:3: wicetider Milan przegrał 
z Lazio 1:3. Pozostałe wyniki: Ju­
ventus — Bologna '2:2, Novata — 
Torino 1:2, Padova — Napoli 1:1» 
Pro PatHa — Atalanta 2:0. Roma -w 
Samdoria 1:2. Spal —‘Inter 0:1» 
Triestlna — Lanerossi 0:2.

ZURYCH, Grasshoppers, który 
zdobył już mistrzostwo Szwajcarii, 
zremisował w kolejnym meczu z 
Chlae^o 3:3. Inne: Chnux des Fonds-
Grenchen 5:3. Basel
Fribourg — Lausanne 3:0,

średnią ~ Kartnzlan mistrz ,  r.7~:—r* ” 'v-':—   “'f ; staw, ze w meczu iym zagrat ia- i 
świata (ZSRR), Simie (Jug). Hess , od ambitnie i zupełnie poprawnie w właśnie ftkUd, Mdyż MwOdnlcz-! 
(Morncy) /VCOn\ Mieliśmy jed-. nasze na pewno wiele skorzy-

półciężka — Tkaczew (ZSRR', nak w odwodzie czwórkę naszych .ł4łv nryvda ki* im w łn-kn Zlrakow (Bulg). Kovacs (Węgry). ; asów. (Woluehowa nie była w ogó- a2«ych rozrywek* gdv pojedyn- 
cleżka — Kotkas — mlnTz świa- i i* nr^w-idn.™ An rrv: »riv* * u

i koszykarki walczyłyby ze zwy-
I cięzcą meczu ZSRR — Bułgaria.
i W. Szeremeta

Sztokholm 1958

(ZSRR', "•'V* stały, co przyda się im w toku
“ diźką —- Kotkas" nilstrz W | Ie"pra^dzlii"a 'do'"g'ry7gdyi z H | ^^dą *mS" 
la (ZSRR), Hamlt (Turc|u) Mah- zawodniczek każdej drużyny, w i Rrv zas?enuiuc któraś^ ze swoich 
madow (Bułg). 6. Sosnowski (Pol- jednym meczu może wystąpić, tyl-' bardziej renmnowtmyph koleżanek.
-skal. ko 12). O wynik oatateczny byllś-

Startowało 89 zawodników z 16; my więc całkowicie spokojni. Pol- Najlepiej zagrały: MiguH, Nar-
państw. j ki poprawiły jednak rwą grę i, b«z towska i Widurska. Finki poczy-

(ac) > posiłków, w Ładnym stylu rozatrzy-1 nały sobie bardzo dzidn.e, popie-

Pierwsze spotkania 
puli półfinałowej

polskich kolarzy 
w Białymstoku

Dokończenie ze »tr. 1
FpccjBlnę brawa . należą się 118: 

oąsInoMl 1 Kowalskiemu, |<tórxy 
iiilino defektów potrafili dogonić 
'zelówkę, a Hadasik nawet wygra! 
etap. Wykazali oni dużą ambicję 
1 ''ytrzymalość, której tym razem 
3ś.ora„lo Belgom, z zespołów bra 
wo dla CWKS |I i Stórtu I. ktu; 
L nn poprzednim etapie pojechał 
pechowo (defekty).

WYNIKI:
Hadasik. CRZZ — 8.38.07. 3- 

Wo»aty, CRZZ - 6.38.11. 3. Pm- 
»1., CRZZ. 4. Sartowski, LZS; ' S. 
Jankowski. Gw l — ten sam czai. 
«; Kowalski, CRZZ — 6.38.12; 7. 
Clrsink. CWKS II — 6.38,18; 8. 
I ai Al owskl. Start l — 6,38,20; 9. 
''o.nlak. CWKS II — 8.38,30; 10 
««Kis. CWKS I - 6.39.16; U-
w;;;"'- i — 6.-rj,35; 12. di? 
eman Belgia — (U3.0G; 13. Km 
» ‘WU11 ~ 8--14,19: U- Ko-
«iinlewski Gw. 1 — 8.44.19; 15. 
Othman. CWKS III _ ten sam 
mań'. "asięP,d Belgowie zajęli lalelsra a> ........ .¾ 0.48,41.

44. Pat- 
Alen —

6.42,35;
6.43.06;

, uj. indavuyst — 
ter, ' Uł81<e»s — 6.5H.02; 
S h.- B-56'03: 47.

Drużynowo 
- 19.5*1.29; 2.

4. S,a''' 1 —
CWKS H 
20.05.21;

-1¾ no ^0-09-15: 5. CWKS 
Knr°.-°0-‘17: 6- ŁZS — 20.26.15; 

— 20.26.30; 0. Belgia 
9- CWKS III -Sparta"— 2Ó‘.31.17. 

hi,; “woch «łapach Indywidua!-

2 CRZZ — 1042.52,
dasik ^?kl CRZZ - 10-12.52; (Ha- 
! koirauSl0 Wdblycznego czasu 
dlatero to m lldereui wyścigu "lejsfeno* „W od swago Bajgro«- 
"Macet0 n , dzlall»J lepsze 
K1.13 io- ,Wo*nlak. CWKS II — 
10.13 żr! ?• Pruski, Cpzz — 
l0-13 56' R5’,s*rtowsk|, XZS — 
l° 13 56 6' Jankowski,' Gw. 1 —

AZS AWF_ Polonia Warszawa 1:0. Bramkarz AZS Doktór wybił piłkę 
(w powietrzu). Obok polonista Chomiczuk

[ PRAGA, 5.6 (tal. wł»). Węgry — i nie grała Matay. demonstrując 
Włochy 62:41 (26:17). Sędziowali ładne wejścia pod kosz kończące

I Blanchard (Francja) i Posvar ! się celnymi rzutami, z półdystan- 
I (CSR) . , '5U dobrze strzelała A. Szabo. Wto-
| Spotkanie nie zapowiadało się । szkl i tym razem miały swoją 
! początkowo Jako interesujący • na < najlepszą zawodniczkę w Ron- 
] dobrym poziomie stojący pojedy- . chelti. Najwięcej punktów dla 
I nek. Oba zespoły zdobywały na : Wegier zdobytv Matav — 14..Tan- 
1 przemian punkty, demonstruląc ; rcu — 11 1 Nagy 
i piękne zagrania. Włoszki grały । Bradamnnte -- 1 
obroną stref, a w ataku na dwa - *-----•-

{środki (Brarlamante i Tarahoc-
Bułgaria

- — 10. D1A Włoch
14 1 RanchętH — 

Francja ' 86:44

: chla). Weglerki normalnym ata- 
] kiem pozycyjnym. Jednak od 16 
I min. gry zaczęła się zaznaczać co- 
• raz wyraźniejsza przewaga Wcgle-

(36:28). Sędziowali Skyiojanl (Gre­
cja I Baltzcn (ZSRR).

Zdecydowane zwycięstwo Bułga­
rii. która dominowała pod każdym 
względem, nad wyraźnie Już od-
czuwającymi trudy turnieju »1- 
strzowskiego — Francuzkami.

rek. które ze startu/ 10:17 jopra- 
wiły rezultat na 26:17.

[ W drugiej połowie obraz gry nie 
I uległ luż zmianie. Włoszkom nie 
i pomogło nawet przejście na ohro- 
| nę każdy swego, ani częste wpro- 
i wadzanle do gry nowych zawodni- 
I czek. Natomiast trener Węgierek .......

Szabo. wprowadził do gry swoje ; vert -------- ------------ -----
i słabsze stosunkowo rezerwy. 1(6 pkti wypadła znacznie.’ słabiej, 

W reprezentacji Węgier świet- niż dotychczas.

W reprezentacji Bulcarll pierw­
sze skrzypce grała Gospodinowa 
— 23 pkt.. a dalej Wolnowa — 
23. Czałaszkanowa — 15. Najlep, 
sza wśród Francuzek była dosko*
nała technicznie 1 taktycznie Ta- 
-----  1 ' Środkowa Colchen

—mistrzostwa Europy 
w lekkoatletyce

Podczas dalszych obrad dorocz­
nej sesji IAAP (Międzynarodowa 
Federacja Lekkoatletyczna) w Pa- 
ryżu, p. Erlksson przedstawił ra­
port dotyczący organizacji Mi­
strzostw europy 195n r. w Sztok­
holmie. zapewniając uczestników 
sesji, że Jeszcze zimą 1957 r. 
przeprowadzone zostaną wszel­
kie prace, związane z budową l 
naprawą bieżni i innych urządzeń 
lekkoatletycznych. Jedyną nasu­
wającą wątpliwości nkoPcznością 
Jest problem zakwaterowania 
Wszystkich uczestników mistrzostw.

Podejmując swoje wnioski z li- 
stopadowel sesji w .Frankfurcie. 
ZSRR, Szwecja, CSR I Holandia 
ponownie zażądały. - przedłużenia 
okresu trwania zawodów z 5 nn 
6 dni. Komitet nie wypowiedział 
się jednak na ten temat, ponie­
waż sprawa ewentualnego prze­
dłużenia mlstiwMw nie była zgło­
szona do porządku dziennego.

Uzgodniono natomiast, że mara­
ton odbędzie się ostatniego, a nie 
pierwszego dnia mistrzostw. Z dru- 
gjcI strony większość uczestników 
sesji wypowiedziała się przeciw­
ko wprowadzeniu do programu 
biegu na 400 1 1500 m kobiet. 
Sprawę tę przekazano komisji 
konkurencji Jgoblecych.

Meldunki z zagranicy
MELBOURNE. Lord-mer miasta t gO drogą osła. Kierowca zmarł w 

। Melbourne, były rekordzista świa- szpitalu. 
। ta i medalista olimpijski w pływa.
iniu (w 1906 r. w Londynie srebrny. hxtm, 
medal ea 400 m st. dow.. ł brązo-

• wy za 1500 m dow. w Londynie.

5.6 (obsł. wł.). W

: Antwerpii 1920 Paryżu 19Ż4 r.) 
I Frank Beaupaire zmarl nagle

warzyskim meczu bokserskim ro­
zegranym w Bolonii. Niemiec Hans 
Friedrich pokonał niespodziewanie 
xv 10 rundach mistrza Europy w 
wadze ciężkiej Włocha Cavicchi.wieku 64 lat na atak serca. 

Frank Beaupaire był inicjatorem HELSl...,.....   ,..............
wielu inwestycji dla pływaków " | M|n|<BCh rozegrano mledzynarodo- 

jak również od niego we zaw0(|v lekkoatletyczne, któ-. _ i-j—_ _  , . ‘____ ___ »,.f  ___ _

HELSINKI, 5.6 (tel. wl.). W Hel-

spod nog Kruka
Fot. E. Warmiński

Melbourne, j-n 
właśnie wvszta idea urządzenia 
Igrzysk w jego rodzinnym mieście

HELSINKI. W końcu czerwca od­
będą się w Helsinkach mistrzostwa 
Europy w podnoszeniu ciężarów. 
wyjątkiem Egiptu. Iranu i usa1U. iianu 1 *****..... -

mistrzostwach naj-

rych ciekawsze wyniki są nastę­
pujące: kula — Lingnau (NRF) 
16.51. Koivislo (Filii.) 16.04; 5000 
m — Jackson (Anglia) 14.13.4 
przed Thtmala (Flnl.) 14:14.0. Fai- 
ranenem (Flnl.) 14:14.8 i Lammer-

następnych rzutów, uzyskany z 
krótszego o nółtor-a metra wyrzu­
tu. wyniósł 71,12. Zawody odbyły 
się przy dotkliwym zimnym, pory­
wistym wietrze. Na stadionie było 
obecnych 10.00G widzów.

PARYŻ, 5.6 (tel. wij. Już .pięciu 
lekkoatletów francuskich uzyska­
ło minima olimpijskie. Są to: Mac- j 
qiiet I Leon Syrowatski (oszczep). I 
Fournier (skok wzwyż), Battista 
(trójskok). Marta Lambert (skok 
w dal 5,90).

spotkają się na! lepsi ciężarowcy świata. Związek 
Radziecki będą reprezentowali nai- 

| lepsi zawodnicy ZSRR z mistrzami 
swiaia na czele: Stogow. Cz:mi- 
szklan Kostylew. Worobiew. Bog-

I danowskt. Stepanow. Medwcdew. 
Udodow i Lomakin. Bedzie to o 

: statnia wielka próba sił przed o-
hmpiada.

SZTOKHOLM. 5.6 (tel. wł.). Znlcż

O kłopotach stołecznej Polonii 
i zmartwieniach wiecznych kibiców „czarnych koszul” |

nrrvwl.zanv । UZI stal się „ślepvm koniem" Po- | padzie jeszcze za mało ambitnie 
onll (Jak nażywajg Węgrzy ze- [gra Kruk. Nie może w nim wyka- 

spół, z którym faworyt musi prze- zac pełni swych umiejętności ro- 
°raćl W ubiegłym roku AZS za- wmeż Chomiczuk, ktoiy jest w za­

brał Polonii dwó bardzo cenne ! sadzie pomocnikiem.______ _  _
punkty, w tym sezonie rownleżl 

Wierni kibice „czarnych koszul' 
mają nowe zmartwienie: czy ud» 
sie odrobić te punkty? Wierzą nie­
złomnie, ze tak, ale dziś, - mając 
jeden punkt mniej od Bzury, trze­
ba z nią właśnie wygrać i to. - w 
Chodakowie. Niektórzy, ci więksi 
optymiści, twierdzą nawet, ze z 
Bzurą będzie chyba łatwiej wy- 
grać, aniżeli z AZS. Może tó 1

Kibic piłkarski p*— — —-
szczerze do swej drużyny nie 

rozstaje się z nią nawet w naj­
trudniejszych dla niej chwilach 
przekonaliśmy się o tym podczas 
naszej ostatniej wizyty na Jednym 
z treningów stołecznej Polonii. 
Wiedzieliśmy, ie starzy, najbardziej 
wierni klubowi ,,poloniści jeżdżą 
w niedziele ze swym pup lent na 
Ill-Ugowe mecze do Wołomina czy 
Piaseczna ale nie spodziewaliśmy Tle że wielu z nich spotkamy na 
treningu, przeprowadzanym w po- 

śmierci. Przyzwyczaili sią tak oo 
śwvch chłopców — piłkar*Y» ze 
SLkVaS?ó^wk^ 

SkVeU".Z«w ««Ł» drużynie "jest kUku-graczy
. ------------ - -- trybunach garst tuzjowanych lub chorych, nle-

Jeśli chodzi o Chomlczuka. to 
'podziela opinię o nim także kle- 
i równik drużyny. Uważa on. że za­
wodnik ten gra na środku napadu 
bardzo ambitnie, ostro wkracza w

prawda!
Chcąc bliżej zapoznać się z sy­

tuacją panującą w Polonii, roz­
mawialiśmy z niektórymi zawodni­
kami i kierownikiem drużyny — 
T. Młodzianowskim.

— Mamy poważne kłopoty powie- 
I dział prawoskrzydlowy Andrzej ze- 
1------- . w ustaleniu właściwego

O tym nie wszyscy wie-

(NRF)
Lindrooa (Fin i.) 50,06: •100' m
Helłsten (Flnl) 47.8:’ 8ÓO m — .An­
dersen (Norw.) 1.51.4: 1500 in — 
Salsola (FinlJ 3.48.0; oszczep — 
Nikklnen (Flnl.) 77,85. skok wzwyż 
— Salmlnen (FinlJ 1,96; tyczka — 
Pironen (FlnL) 4.00. W zawodach 
tych wziął udział rekordzista 
Francji w rzucie oszczepem. Mac- 
quet. który w pierwszym, niestety
opalonym ’ rzucie uzyskał 80 m. 
Również następne rzuty były nie- 

nze z. Młu-ji .w.»—*..------ ; I udane, bn Macquet nie mógł przy-
bvl w poniedziałek na pokładzie | Zwycza!r się do zbyt szybkiej dla 
samolotn z Kopenhagi do Malmoe | -•-*— ----- • ——« »--»— - «

olimpijski, znajdujący się w cl 
dze z .Aten do Sztokholmu pr

nieco, żużlowej rzutni. Jeden z 4

DUSSELDORF. 5.6 (obsł. wł.). Na 
zawodach w Dortmundzie FOtte- 
rer przebiegł 100 m w 10,5, a na­
stępnego dnia na zawodach w 
Hamm uzyskał w tej konkurencji 
10.4. Również w Hamm, Peukert 
skoczył o tyczce 4,35.

LONDYN, 5.6 (tel. wł,). Driver 
uzyskał na 1 milę czas 4:04,6, wy­
przedzając na mecie Hewsona.

BELGRAD. 5.6 (tel. wł.). Lorger 
przebiegł 110 m pł. w czasie 14.3

NOWY JORK, 5.6 (obsł. wł.). Bob 
bv Morrow osiągnął na 100 m — 
10.4 i na 200 m 21,0.

AMSTERDAM. W meczu hokeja 
na trawie Holandia pokonała NRF

akcie z twardo grającymi partne­
rami m ligi, ale niewątpliwie lepiej
by się czul w Uniach defensyw­
nych. Bvć może, że w drugie: 
rundzie na" jego miejscu zagra Ma*
kowieuki, znajdujący się obecnie 
pod opieka lekarską.

— stawiamy sobie za zadanie — 
powiedział T. Młodzianowski — 
zmontowanie silnej, zdrowej już

1-icli poniosł»’ so 1000-kilometr*ox^a 
trasa do Sztokholmu, edzie zaplo ; 
nie na stadionie olimpijskim " ; 
dniu 10 hm. w czasie uroczysto 
^?| otwarcia Olimpiady jeździec- * 
:<iej. j

NOWY JORK. 5.6 (obsł. wł.). W I
La Jolla (Kalifornia) zakończyła
się «rria spotkań tenisistów zawo­
dowych Gonzalesa i mistrza Wini- 
blerlónu z uh. roku Traberta ( SA. 
W serii amerykańskiego tournee 

• obu zawodowców Gonzales wygrał
74 spotkania a Trabert — 27.

BRUKSELA. i6 (tal* wł.). W [ 
Brukseli rozpoczął się turniej te- 
njsowv z udziałem Belgii. Anglii. 
Danii.' Francji. Australii. Holandii : 
1 USA. Każdy mecz składa się r. ‘ 
dwóch gier pojedvnczych 1 jednej । 
podwójnej. W pierwszvm meczu , 
Australia (Rosewall. Anderson1 : 
pokonała Holandię tDalsum, Deh- ' 

। nerti 3:0. W pozostałych meczach ;
Helcia prowadzi z Anglią 1:0 i z 

i Francją 1:0. W drużynie Belgii
fizycznie drużyny w II rundzie. t czu z' Francją pokonał Darmona ■ 
Gdy Misiak, Olszewski l Mąko* f>- ’ 61 l

sk1adzieCmamy'możHwośc? zdobycia ' Koga ;

B P.P. TOTALIZATOR SPORTOWYM

ZESTIIWiENi
W ZAWODACH 
NIEDZIELNYCH W DNIU 1«. VI 1»M R.

3- CWKS ^0: ’-,2R-zz - 30,40.59: 
dla I _ Un ~ 30.30.03; 3. Gwar- 
30-57.01- S o3,-2?- 4- CWKS 1 — 
Siart ।' °- Belgia — - " " * 
31.213=.-^ 31.09,43;
?,• Spart»B- CWKS III — 31.27.34; 
•u " 31 3r no1'37,'?8’ 10- Gwórdfa 
3.139.24. ll- Kolejarz —
hla _• .k-Słal - 31.56.34; 13.
m'0B-21; 1303,??'- .I'*' Start 11 ~ 
li-' Władni»' GórnH< — 32.13.35,

~ 32.40.07; 17.
- 32 - 32.49.30: 18.32-53.26- on 3o«:.,„19' Budowlani 

zo- 20- AZS — 33.41.27.

31.07.41; 
7. LZS

Z, Weiss

treningu slędzi na t.
ka najwierniejszych- p„iOnllZaczęliśmy od kibiców Polonii, 
chociaż niewątpliwie 
tuzjastów piłkarstwa stolicy Intere 
stila losv tej dużyny. Nlesposon 
było jednak o tych w,biSn° ^esno°u 
mnleć. Ich przywiązanie do zespołu 
l wiara w to, te juz w stadion na Konwiktorskiej będzie 
przeżywał wielkie dni, są napraw 
'‘Do^statnie^nledziell polonia_ do­
brze spisywała się w tegorocznych 
rozgrywkach HI ligi. W ośmiu me­
czach nie straciła ani 
punktu i prowadziła w tabeli przea 
swym najgroźniejszym rywalem r- ; ir - 7g w okresach naporu P‘^‘7

Se&a jednak Pierwsza, bole- i
SVdr7XTa^ SVS 1jednak, w- na-

KOni-UŁjuwaiij^śi ;
którzy zaś, Jak np. Iwanicki ode­
szli do innych klubów. Szczególnie 
odczuwamy brak w ataku Olszew­
skiego i Makowieckiego, podobnie 
zresztą jak i Misiaka. Olszewski M®siak leczą kontuzje, Makowiecki 
narzeka na wadę serca.

W ostatnich kilku spotkaniach 
Braliśmy w zestawieniu: Redlin»!.!, ^liwa Wolosz, Łabęda, Zabłocki, 
SzrawińsM, zetenay, , Tarkowśki, 

Kruk, Kulesza. Naj- 
SJwm w tym układzie jest de- 
fen^vwa z niezawodnym wciąż Wo- 
loSem na czele. Nareszcie jea.lad 

' !.?~tviach nie ma obawy o zalamą- ! .y okresach naporu pmec -

II ligi. , ' GENUA, 5.6 (obsł. wł.). Francja
Mówiąc o Polonii nie należy jed- wgrała z Włochami mecz szer- I 

nak ograniczać ślę tylko do zespołu , mierczy w szpadzie 20:16. Najlep- 
ligowego. Polonia ma oprócz nie- . <łzvmi zawodnikami francuskimi 
źle spisującej aię drużyny rezerw i bvI1 Mouyal I Dreyfus.
— w A klasie (trenuje Wl. Szcze- i DABVł -.

Wzd%°bb;?a
koma dniami 'mistrzostwo stolicy. Km’ w .ąial Francuz Gąu-
MM W!
młodszymi zaś wychowankami dru­
żyny z Konwiktorskiej. tj. tramp­
karzami opiekuje się Antoni Wo- 
łosz. Trzeha przy tym zaznaczyć, 
że popołudniowej zaprawie każdej 
z drużyn towarzyszy, tak jak III- 
ligoweom. garstka najwierniejszych 
kibiców. Są oni pewni, że więk­
szość z t.vch młodych chłopców 
rozsławi imię Polonii daleko poza 
Warszawę.

; na godz. Drugi był Belg Ockers 
! (13.03.22). a trzeci Polak z pocho
dzenia. Cieleska (13.03.23). Gau- • 
thier wygra! już ten wyścig po ! 
raz trzeci.

MADRYT, 5.6 (tel. wł.). W raidzle ' 
samochodowym Tour d'Europe. 
który prowadzi obecnie przez Hi- 
szpanłe. wydarzył s’e śmiertelny 
wypadek. 14 km przed Salaman­
ką wóz kierowcy duńskiego Me*

I landera wpadł na przebiegające-

Wytnij! 
PRZYŁÓŻ 

DO KUPONU
TYPUJ»

1. Portugalia —W^ry
2. FinlMidia —Szwecja
3, Wisła Kraków—Itletica Portug.
4, Górnik Zatrze —Bailowlani lyala
5. Kolejarz Pozn.— Gwardia W-wa 
l tKS Włókniarz—Garbarnia Kr.
I Stal Sisnowitc—Bach Chorzów
8. CWKS W-wi
9. Dracevia Kr.

W. CWKSBłdg.

•Swirdia Bydi.

-Stal Gdańsk
adlin —PalMii Bftiw 
fein —Warta Piznań

13, Górnik Wałbrz.—CWKS Kraków
14. Marymont W. —AKS Chorzów

— Servette 1:1, 
-- ‘ ‘ Uranią

— Young 
gano 4:0, 
zona 1:0.

PARYŻ. _____  _____ _
przegrał w ostatnią niedzielę 3 
Nancy o:2. Z ligi spadły Troyes 1 
Bordeaux. Wyniki: Lens — Troyes 
8:1. Relms — Metz 5:1, Monaco —. 
Bordeaux 4:2. St. Etionne — Nlmes

Boys 4:2. Zurich 
Schaffhausen —

Mistrz Francji

— LU’ 
Bellin*

Nic«

S:i. Soohaux — Siiarsbourg 2:2, 
Marsellle — Lille 2:1, Racing — 
Sedan 4:0.

BELGRAD, w przedostatniej run­
dzie mistrzostw Jugosławii ervena 
Zverda, która zdobyła już tytuł 
tydżień temu, przegrała z Zagrze­
biem .1:4 i ma nadal 30 pkt. o 5 
pkt. gorszy Jest Partyzant, któi-y 
pokonał Proleter 5:1. Trzeci w ta­
beli Radnleki (30 pkt.) wygrał z 
Dynamo Zagrzeb 4:0. Inne wyniki: 
Vojwodina — Hajduk 1:0. BSK —
Spartak 2:2. Velea Zeleznlcar
2:2. Sarajewo — Buducnost 3:2.

PRAGA. Niespodzianką ligi CSR 
była porażka wiceUdęra Bantka 
Ostrava z Dynamo Zilina 1:2. Li­
der SJovan Bratysława pokonał 
Dynamo Praga 2:0. Inne wyniki: 
Spartak Trnava — Spartak Hradec 
Kralóvć 3:o, Tatran Presov — 
Spartak Koszyce 4:0, Bapik Kład- 
no — UDA 2:2. Spartak Pragą So- 
kolovo — Ruda Hvezda 5:0. Czoło 
tabeli: 1. Slovan 12 pkt., 2. Banilc 
Ostrava 12 pkt., 3. Dynamo Prdga 
U pkt.

• ’ W?iA* S.iTundach ligi buł- 
gaiskfej prowadzi CDNa 15 pkt 
przed SKSNA 12 pkt. 4 Udarnikiem 
10 pkt. oto wyniki z niedzieli: 
Dynamo — Zawód 12 2:o. Spartak 
Stalin — Spartak sofia 1:1, SKNA— 
Spartak, Pleven 5:o, Minior Spar­
tak, Plovdiv 1:1, CDNA Sofia 
— Lokomotiv Sofia 0:0, Torpedo 
Ruse — Udarnik 2:2.

BRUKSELA. Mistrzem Belgii zo­
stał już po raz siódmy zespół An- 
derlecht. klub środkowego napast. 
nlka reprezentacji Mermansu, zdo­
bywając w 30 grach 42 pkt. Na 
drugim miejscu uplasował atę An- 
twerpen - 39 pkt., na trzecim u- 
nlon St. Glllolse — 37 pkt. Znany 
Polakom FC Lićge zajmuje w o- 
statecznej tabeli 6 miejsce, uzysku­
jąc w 3-, grach — 31 pkt.

HAGA, w meczu piłkarskim a- 
matorow Holandia zremisowała ze 
Szkocją 2:2.

Berlin, zespół iVoeroes Lobogo, 
przebywający na tournće w NRF 
pokonał w kolejnym spotkaniu we 
Frankfurcie miejscowy team pierw­
szoligowy 5:1 (2:0). Bramki zdobyli: 
Szolnok, Sandor, Csimak, Palotas 
t Hidegkutl.

100-osobowy 
mecz szachowy 
Warszawa-Łódź

Liczni zwolennicy szachów w 
stolicy, którzy juz od dawna na­
rzekają na drak imprez w Warsza­
wie, mieli możność oglądania w 
niedzielę atiaseyjnego meczu War- 

. szawa — Łódź. v; imprezie wzię­
ta udział rekordowa ilość uczestni­
ków: ao seniorów, 10 kooiei, 10 
Juniorów. Mimo sianej rcaiamy 
widzowie przyoyli oość tłumnie i 
nawet dużą saia młodzieżowa w 

i Pałacu Kultury 1 Nauki okazała 
■ się niewystarczająca.

Łodzianie okazali się groźnymi 
; przeciwnikami warszawiaków, o- 
i gólny wynik 30,5:19,5 dla stolicy 

ustaiony został na dalszych sza­
chownicach, nowiem rezerwy War- 

| szawy okazały się lepsze. Nato- 
; miast na „przepisowych" lo pierW- 
: szych — walka była wyrównana. 
' mimo te w barwach stolicy graii 
l tutaj sami „utytułowani". Lodzia- 
I nie osiągnęli wynik.5:ó. ale otrzy­

mali jeden walkower wobec me 
stawienia się Pytlakowskiego do 
gry z Makarczykiem.

Największym zainteresowaniem 
widzów cieszyła się partią Wit­
kowskiego z Gadalińskim (Ł). Ło­
dzianin nie licząc się z ofiarami, 
przeprowadził groźny atak, który 
jednak nie wystarczył do zwycię­
stwa. Witkowski zdołał uprościć 
pozycję, przechodząc do wygra­
nej końcówki. ■ Podobnie przebie­
gała partia Grąbezewślclego z Pie­
chotą (Ł). Również vi tym wypad- 

i ku szachiście warszawskiemu uda- 
l ło się odeprzeć groźny atak prze- 
! ciwnika. Remisem zakońezvłv się 
| partie: Karnkowskt (bj —' Szuk- 
| szta i Szpotańskl—Szymański (Ł>. 

ta ostatnia po interesującej .walce.
Do dużych niespodzianek zali­

czyć należy porażkę Gawlikowskiego 
(W) z Balcerowsklm. i Soleckiego 

I (W) z Lubieńskim. Porażka Solec­
kiego z niewysoko notowanym 
Lubieńskim sygnalizuje słabą for­
mę Jeszcze jednego z kandydatów 
do reprezentacji ńa olimpiadę. Po 
dłuższej przerwie zadebiutował M. 
Szapiro wygrywając z. Borowskim.

Niemniej zacięte były spotkania 
kobiet i Juniorów. Warszawianki 
wygrały 3,5:1,5. Największe zain­
teresowanie wzbudziło spotkanie 

l b. mistrzyni polslti, dr. Hermano- 
■ wej IŁ) z Lilmanowlczową, zakoń­
czone remisem. ...

Juniorzy warszawscy zremisowa­
li z łódzkimi kolegami 2,5:2,5.

/ . s. w.
Trójmecr o tytuł ' mistrza sza­

chowego miasta Łodzi rozegrany 
między zwycięzcami turnieju in­
dywidualnego wygrał Szymański 
(Start) — 3 pkt., przed Balcerow- 
skim — ż pkt. 1 Gadalińskim — i 
pkt.- (obaj x ŁKS).



Dlaczego „Francuzi”
tak słabo wypadli

PODCZAS grfy czołowi piloci szy- tne", narażając się na kpinki 1 do- 
bowcowl naszego kraju toczyli cinkl ze strony kolegów.

w powietrzu zacięte boje o tytuł • 
mistrza Polski, liczni miłośnicy ' 
szybownictwa przeżywali chwile 
niepokoju I rozczarowania, czyta­
jąc meldunki, nadchodzące z Jele-
niej Góry. Meldunki te niezmien-

niemal wspominały o nlespo-
dzicwnnlc słabych wynikach star­
tujących poza konkursem członków 
ekipy reprezentacyjnej na rnlstrzo-

Jedynie Tadeusz 
wiódł oczekiwań, 
konkurencjach za

ra nie za- 
wszystkich 

Jąc dobre
miejsca 1 wysuwając się ostatecz­
nie na czoło w punktacji ogólnej. 
Startujący na Jaskółce lamlnarnej 
Makula i’ Popiel z Nowotarskim na 
Bocianie — Z. z wyjątkiem jednej
konkurencji rozegranej w sprzyja­
jących v.arunkach termicznych, o- 
śląca II z reguły znacznie słabsze

Makula na lamlnarce latał stale
z pełnym balastem wodnym. Ja­
skółka—L Jak wiadomo, Jest szy­
bowcem wyjątkowo ciężkim, ba-
last wodny "jest Jej zupełnie niepo­
trzebny. utrudnia raczej zadanie

Klerownlctwo ekipy polskiej wy­
chodzi ze słusznego chyba założe­
nia, że Jaskółka—L, Jakkolwiek nic 
ma wielkich szans na dobre miej­
sce w punktacji ogólnej mistrzostw 
świata, może Jednak w razie wy­
jątkowo korzystnych warunków 
wygrać Jedną choćby konkurencję.

zowanle mistrzostw Polski przed 
mistrzostwami we Francji i dopusz­
czenie do nich przyszłych repre­
zentantów poza konkursem, przez 
co Góra stracił słusznie należący 
rnu się tytuł mistrza kraju. Wydaje 
się Jednak, że tego rodzaju ostry 
trening w warunkach zawodów.

Nr 67 Warszawa 6.VI.1956 r.

Dobra taktyka

i nieprzeciętny mi

młodych Belgów
nu,™™ Jt^ ,??,dBnr Olbrzymie jej waloi-y w dobrych

nozbvl sie ko na cały1 czas3 ml* ' "'Brunkach wykazał wygrany bez- murpci,, wyszem na zare-
nozovt sie ko na caiv czas ml- ape|acyjnle przez Makulę trójkąt I «le całej ekipie „francuskiej", po- 

100 km. Gdyby podobna rzecz zda- | zwalając przede wszystkim na wv- 
rzyla się w St. Yan. start laml- i próbowanie techniczne nowego 
narkl we Francji byłby całkowicie . sprzętu, 
uzasadniony.

pozbył się go na cały czas mi­
strzostw, co pozwoliłoby mu mo-

pozbawiony troski o zajęcie czo­
łowego miejsca, wyszedł na zdro-

że osiągać lepsze wyniki? Chodziło 
jednak o to, aby przyzwyczaić się 
do ciężkiej maszyny, aby jeszcze 
dodatkowo utrudnić sobie krąże-
nie, które po wypuszczeniu 
będzie znacznie łatwiejsze.

wody

CZY ELKE" 
POWINNA JECHAĆ DO FRANCJI?

W słabych warunkach termicz-

rczultary od swych kolegów. Dla "^om u Jeleni^ 
czego tak się działo? Czyżby wy I f??datk°wo 
bór reprezentacji był niesłuszny. I n n
czv nmże nowe szybowce są zupeł- | 
nie do niczego? Te pytania nasil- i 
wh!v się zupełnie słusznie zanlepo- i 
kojonvm kibicom sportu szybow-

nych, jakie towarzyszyły szybow­
nikom w Jeleniej Górze, obciążona

„Elke" kończyła
większość przelotów po kilkunastu 
czy kilkudziesięciu kilometrach 
Wyniki jej były tak kompromitu­
jące. że słyszało Hę Już głosy
poddające w wątpliwość celowość

cowego.

DOŚWIADCZENIA Z WODĄ

Niewątpliwie byłoby znacznie 
przyjemniej, gdyby reprezentanci 
nasi wykazali w mistrzostwach 
wyższość nad pozostałymi zawod­
nikami. Słabe ich wyniki nie były 
Jednak niespodzianką ani dla nich 
samych, ani dla ludzi, kierujących 
tą dyscypliną sportu w naszym 
kraju. Nie przez przypadek „Fran­
cuzi" startowali w Jeleniej Górze 
poza konkursem, co zwalniało ich 
z obowiązku ambitnej walki o ty­
tuł.

Udział w mistrzostwach, zorga­
nizowanych celowo w najbardziej 
zbliżonej pod względem warunków 
do St. Yan dzielnicy kraju, pomy­
ślany był dla ekipy reprezentacyj­
nej Jako trening. Zwolnieni od obo­
wiązku walki, mogli sobie „Fran­
cuz!" pozwolić na wszelkiego ro­
dzaju doświadczenia z nowym 
sprzętem. Startujący na znanej mu 

tpd dawna Jaskółce — Z. Góra osią­
gał dobre wyniki. Makula zaś, a 
zwłaszcza Popiel, który Bociana—Z 
dostał dopiero po eliminacjach, 
wyczyniali na swych nowych ma­
szynach różne „rzeczy przedzlw-

Rocznik

Kultury

Fizycznej
Instvtut Naukowy Kultury TI- 

CvczncJ przygotowuje wydanie 
..Roczników Kultury Fizycznej*', 
które będą wydawane corocznie 
począwszy od roku 1956 1 będą 
zawierać cenniejsze prace z tego
rakresu.

Pierwszy 
Hzle m. in.

Zygmunt 
decki Jako 
chowaniu 
Wroczyński

Rocznik zawierać bę- 
następujące prace:
Gllewlcz Snla-Fdonler nauki o wy- 
Izycznym; Ryszard 

Problematyka pe- 
w dziele J. Sniadec*dngoglczna „ «. r---------

kiego o fizycznym wychowaniu 
dzieci; Jan Konopnicki — Wycho­
wanie fizyczne w szkołach Polski 
na przełomie XVIII I XIX wieku. 
Anna Mońka — Bibliografia dzieł
Śniadeckiego; Maciej Demel I 
Wiesław Sikora — Studium meto­
dologiczne nad zagadnieniem rów­
nowagi człowieka; Barbara Gryq- 
lewska — Analiza wyników badan 
próbnych nad koordynacją wzro* 
kowo-ruchową metodą strzałek; 
.Wiktoria Nawrocka — Kształcenie 
naprzemlanstronne czyli transfer
bilateralne czynnościach moto-
rycznych; Maciej Demel i Wiesław 
Sikora — Próba uzupełnienia me­
tod badania cechy szybkościowej; 
Włodzimierz Missiuro i Stanisław 
Kozłowski — Z badań nad emocjo­
nalnym podłożem zmian zdolności 
do wysiłku fizycznego; Tadeusz 
Ulatowski — Analiza rzutu do ko-
sza; Wanda Delawska Źagad-
Hienie pedagogicznej funkcji wy­
chowania fizycznego na koloniach 
letnich; Adam Klimek — Analiza 
krzywych oddychania w próbach 
duszności; Jadwiga Michałowa — 
Usprawnienie kończyny górnej w 
kurczowym porażeniu połowicz­
nym: Emil Dudek I Stanisław Pa­
nek — Współzależność czasu, Ilo­
ści kroków I tempa na kształcenie 
się prędkości rzeczywistej w bie­
gu na 100 m.

Objętość rocznika ok. 200 stron, 
ęena zł ok. 25.

Podając powyższe do wiadomo­
ści, Instytut Naukowy Kultury Fi­
zycznej rozpisuje prenumeratę na 
pierwszy Rocznik. Pisemne zgło­
szenia należy kierować do Redak- 

fcj’ miesięcznika „Kultura Fizycz­
na" Warszawa, ul. Marymoncka 
34 — w terminie do dnia 15 lip- 
ca 1956 r. Roczniki K.F. znaleźć 
się winny w ręku każdego nau­
czyciela w.f. oraz trenera 1 in­
struktora sportu.

W NAJBLIŻSZĄ niedzielę, W 
czerwca, odbędzie się na 

sztokholmskim stadionie uroczysta 
Inauguracja XVI Letnich Igrzysk 
Olimpijskich, mimo że właściwe 
Igrzyska rozpoczną się dopiero w 
listopadzie w Melbourne. Tak się 
Jednak złożyło, że wobec niemoż­
ności przeprowadzenia w Australii 
konkurencji Jeździeckich (przymus 
wielomiesięcznej kwarantanny dla 
koni), ta część Igrzysk rozegrana 
fcostanle wcześniej w Sztokholmie.

Dziś Już prawie wszyscy uczest­
nicy konkurencji Jeździeckich 
znajdują się w Szwecji 1 przeprowa­
dzają ostatnie przygotowania przed 
Wielką batalią 31 państw, 200 
Jeźdźców 1 blisko 400 koni (oczy* 
wiście cyfry są rekordowe).

Olimpiada hippiczna obejmuje 
trzy konkurencje:

konkurs ujeżdżania (15 1 16/VI).
wszechstronny konkurs konia

wierzchowego (11, 12. 13 1 14/VI). 
£raz

Puchar Narodów (17/VI).
W każdej konkurencji każde 

państwo mogło zgłosić po trzech 
zawodników, którzy biorą udział u 
punktacji Indywidualnej 1 zespoło­
wej (sumuje się wyniki wszystkich 
.trzech zawodników).

KONKURS UJE2D2ANIA

wysłania Jej do
Jednak nie 
zrezygnować 
której zdążył

zamierza bynajmniej
z tej maszyny, do 
się już przyzwyczaić.

Większe zastrzeżenia budzi Bo­
cian—Z, na którym Popiel t Nowo- { 
tarski nie są Jeszcze z pewnością ; 
zgranym zespołem. Szybowiec ich > 
został oddany do eksploatacji sta- [, 
nowczo za późno. Piloci w Jele­
niej Górze robili dopiero podsta­
wowe doświadczenia z balastem 
wodnym, nic też dziwnego, że koń­
czyły się one najczęściej... w po­
bliżu lotniska. Gorzej, że doskona­
ły pilot Indywidualny, Jakim Jest 
niewątpliwie Popiel, nie czuje sie 
leszcze najlepiej w przymusowym , 
mariażu z Nowotarskim, pomijając 
luż odrębne właściwości szybowca 
dwuinlejscowego. [

Wiele zastrzeżeń budziło wśród ' 
entuzjastów szybownictwa zorgani- 1 !

BRAK TRENINGU 
WYSZEDŁ NA ZDROWIE

Po dość dokładnym omówieniu 
..Francuzów", warto parę słów po-

decydują o ich bezapelacyjnym sutek

święcić pozostałym uczestnikom 
mistrzostw w Jeleniej Górze. Miłą 
niespodzianką była doskonała po-, . «. - ..... ........ —---- ---------
stawa Gorzelaka, którv Jest ofi- sukces drużyny włoskiej na me- 
cjalnym zdobvwcą tytułu mistrza cie I etapu Wyścigu Pokoju? Na 
Polski. Niespodzianką o tyle, że ' Stadionie Dziesięciolecia triumfo; 
Gorzelak, znany od dawna J«k., ‘ 
świetny pilot, przystąpił do zawo­
dów niemal bez treningu, gdyż 
ostatnio poświęca on więcej czasu 
studiom, które pragnie szybko n- 
kończyć. Podobnie bez treningu

DZIAŁDOWO, 4.6. (tal. włj. Czy 
----- - sobie wspaniały

DZIAŁDOWO, . 
| przypominacie 
sukces drużyny

Jako 1 wa^a wówczas para włoska Brunl 
:awo- ~ Cestarl. a następną grupę

przystąpił do mistrzostw Wojnar, 
lednak walka pomiędzy tymi dwo­
ma pilotami była najbardziej pa 
sjonującym momentem mistrzostw

przyprowadzlł do mety trzeci z 
drużyny włoskiej Guglielmoni I 
etap wygrali oczywiście Włosi.

Mlstrz Polski w szybownictwie Gorzelak (w kabinie): i
mistrz Wojnar Fot.

wlce-
Czelny

Nie ulega jednak wątpliwości, żę 
I gdyby Makula i Popiel startowali 
i normalnie i na zwykłym, znanym 
! sobie sprzęcie, udział ich w walce 
u tytuł mistrzowski byłby równie 

[czynny, a wyniki z pewnością nie 
. gorsze.
I Z młodszych, mniej rutynowa- 
[nych pilotów, dobre wrażenie zro- 
i b'l Nlechwlejczyk. którego wvnikl 
kwalifikują go do czołówki krajo-

I wej. W piątej konkurencji ml-

Jakby żywcem powtórzyła się 
historia w poniedziałek na stadio­
nie w Działdowie na mecie I eta­
pu wyścigu Dookoła Warmii i Ma-

gHskl — Alen. Jego sprint był tej 
miary, że nikt nie utrzymał się 
na kole, mimo źe w tej grupie by­
li m. in. Hadasik, Klabinski, Wój­
cik I Lasak. Belg niezwykle ła­
two dołączył do grupy z Ja­
rząbkiem.

BRAWUROWY FINISZ 
NA STADIONIE

Czołowa para belgijska Jest Już 
na stadionie. Podziwiamy Jej bra-

wurę. a oto Patteeuw, Jadący na 
drugiej pozycji, pięknym zrywem 
mila Huyskensa i wspaniale ata 
kuje metę, wygrywając etap mimo 
rozpaczliwe! pogoni rodaka. P‘ęk 
ny to bvł pojedynek i „bratobój 
cza" walka do ostatniego metra

Prawic dwie minuty ża tą pa 
rą wjechała na stadion 7-osobowa 
grupa, którą prowadziła znowu 
para belgijska Dieleman — Inde- 
vuyst. Na ostatnim wirażu Ja^zą-

zur, z tą tylko różnicą, że rolę
Włochów przejęli kolarze beląij-
scy 1 że sukces ich był bardziej 
wymowny, niż Włochów w Warsza­
wie. Pierwszy etap Wyścigu DWM 
na trasie Olsztyn— Działdowo długo­
ści 126 km wygrała para Pat-

bek zdobył s|ę na 
। minął rndevuvot» r1 której4 w da^Sj^Ufe ’

do mely1 Wo!>i a0^ 
skl I Cierajewskl z,nm-i.' 
pozycji ostami z diSw 1 
skiej — Alen. Cala pią i z?"-' 
w czołowej dzlewlnU " B”i;« 
Konkurent Jest w|oc „ 
przez to wyścig DWM l się tym bardziej emocjom"^

Z-Wtl«

Piątka
teeuw Huyskens, drugą grupę
po około dwóch minutach przy-

strzoslw, rozegranym- w ciężkich prowadził trzeci
nie' "Mr^-ówmfJ^pok^al^mtodzi' ski*qo Dielema": P°‘em ^“ńczył 
piloci Sochacki i Grabowski. I wy^ctcj tuż za nim Jarząbek, na- 

Mlstrzostwa w Jeleniej Górze I 5t*Pnie czwarty z Belgów, Inde- 
nr.-mhta.raH» | vuyst । wreszcie ostatni z drużyny

gości, Alen, uplasował się na 9
przebiegały bez rewelacyjnych wy­
ników i nie posypał się ńa nich 
grad rekordów, jaki obserwowaliś*
my trzy lata temu w Lesznie. Tym 

i razem nie było lednak warunków 
uia tece rodzaju osiągnięcia. Tym 
! niemniej zawody Jeleniogórskie 
i należy ocenić pozytywnie, choćby 
i ze względu na sam dobór konku- 
[ rencji. Od 6 lat w czasie zawodów 
1 krajowych rozgrywano wyłącznic 
| niemal konkurencje prędkościowe 
I — dlatego też z przyjemnością po 
witali wszyscy wprowadzenie do 

! tegorocznych mistrzostw’ przelotu 
i otwartego. Innowacji tel dokonał' 
organizatorzy w oparciu o pro- 
gram mistrzostw świata, który 
przewiduje m. in. tę konkurencję.

I Przelot otwarty nie Jest bynaj- 
1 mniej najłatwiejszą konkurencją, 
i Nie chodzi tu przecież o proste 
, .,lecenie z wiatrem" — Idzie o u- 
l nilejętny dobór warunków rozegra- 
| nie konkurencji w pewnym sensie 
1 taktyczne. Przelot otwarty Jest 
[ pięknym polem do popisu dla fan- 
I razji I Indywidualności pilota — 
( nie Jest przypadkiem, że szczegół- 
{nie obdarzeni tymi cechami Górze- 
' Ink I Wojnar znaleźli się aż nad 
morzem, zdecydowanie wygrywa 

! jąc pierwszą konkurencję’ ’ mi­
strzostw.

Pod względem cłganlzacyjnym 
mistrzostwa przebiegały bez za­
rzutu. Kierownik zawodów świątek 
oo raz pierwszy pethlacv te nie 
łatwą funkcję, stanął całkowicie 
na twysokości zadania, umiejętnie 
organizując współpracę licznego 
personelu technicznego lotniska 
który ze swej strony nie szczędził 
wysiłków, by Impreza przebiegała 
pomyślnie 1 sprawnie.

M. Nlepokojczycka

Czwórka naszych reprezentantów na szybowcowe mistrzostwa świata omawia warunki lotu
podczas mistrzostw PolskL Od lewej Makula, Nowotarski, Popiel 1 Góra

Fot. B. Koszewski

pan|a, 4, Rumunia, S, Anglia, 6. 
Niemcy (reprezentowane przez eki­
pę NRF). 7. Związek Radziecki, 8. 
USA. 9. Portugalia, 10. Norwegia, 
11. Austria, 12. Argentyna. 13. 
Szwajcaria. 14. Bułgaria, 15. Fin* 
landia, 16. Szwecja, 17, Francja, 
18. Kanada.

Konkurs ujeżdżania polega na
wykonaniu kilkudziesięciu zesta-

prowadził trzeci z zespołu belglj-

miejscu. Dodajmy do tego zwy­
cięstwo zespołowe Belgów z róż­
nicą ponad 6 minut nad następną 
z kolei drużyną CWKS II, a bę­
dziemy mieli pełny obraz piękne­
go sukcesu naszych gości.

Belgowie, przeciętni kolarze w 
swoim kraju, zadebiutowali więc 
na I etapie Wyścigu DWM wspa­
niale. Trudno jednak już dzisiaj 
przesądzać o tym. jak wypadną 
na dalszej trasie, chociaż "należy 
traktować Ich Jako poważnych 
faworytów Wyścigu.

Z wyjątkiem Dlelemana, reszta 
zespołu debiutuje w Wyścigu po­
za granicami swego kraju. Mimo 
fo zademonstrowała ona nieprze­
ciętną taktykę, wobec której Pola­
cy — czołówka przecież naszego 
kolarstwa — okazali się bezradni.

Zanim Jednak Belgowie błysnę­
li wspaniałą taktyką. Wyścig'miał 
przebieg bardzo monotonny, bo aż 
do 50 km przed metą prowadziła 
go ogromna grupa, w której za­
brakło tylko tych, którzy muslell 
zmieniać dętki po drodze oraz 
Królikowskiego, który wpadfszv 
na drzewo, uległ złamaniu oboj­
czyka i powędrował. sanitarką do 
szpitala w Nidzicy.

W nikłych próbach ucieczki 
warto wyróżnić Przygięła z Floty, 
który raz zainicjował ucieczkę sa 
motnie. drugi zaś raz w 6-osobo 
wej grupie. Belgowie wysłali wte
dy. jakby- na rekonesans 
łówkl Dlelemana, który 
zlikwidował uciekinierów.

UCIECZKA DOPIERO NA...

,‘ćj

dżanlu 
świecie

do czo- 
szybka

BRUKU

Wielka grupa czołowa podzieli­
ła się na kilka części dopiero wów-
czas, kiedy kolarze natrafili na
dość długi odcinek bruku w Ja­
kimś osiedlu. Kto by pomyślał, że 
na takiej to właśnie złej nawierz­
chni Belgowie czują się doskonale' 
Oni to właśnie zwiększyli tempo i 
od tej pory wyście nabrał rumień­
ców. Jeszcze kilkanaście kilome­
trów I grupa czołowa zmalała db 
8 zawodników, było w niej czte­
rech Belgów: Patteeuw. Huyskens. 
D’eleman I Indevuyst oraz Jarzą­
bek. Kowalski I para CWKS II 
Wożniak — Clerajewskl. Tak wy­
glądała czołowa ósemka, kiedy , do 
Działdowa pozostało już tylko kil­
kanaście kilometrów.

Na 10 km przed metą uclekła z
czołówki para Patteeuw Huy-
skens, natomiast druga para wy­
raźnie opóźniała grupę z czterema 
Polakami. Mimo podwójnej prze­
wagi liczebnej Polacy byli bezrad­
ni, a manewr opóźniający wysuwał 
coraz dalej do przodu czołową pa­
rę belgijską.

Sukces Indywidualny ! drużyno­
wy Belgów był Już zapewniony, ale 
na tym jeszcze nie skończyła sie 
przewaga naszych gości, bo w tym 
czasie, kiedy czołowa para belglj 
ska prowadziła wyścig, wyskoczył 
z 17-osoboweJ. trzeciej grupy plą 
ty, a więc ostatni Już kolarz bel-

o

W konkursie ujeżdżania starto- 
■Srać będzie 18 .-zespołów na 20 
rgłoszonych (wycofały się Węgry

Czechosłowacja). Oto Ich Usta we- 
tHług numerów startowych:

J. Holandia, 2. Dania, 3» Hlsz>

wów figur, przy czym każdy za­
wodnik ma na to przeznaczone 18 
minut. Ćwiczenia wykonuje się'w 
czworoboku 60 m X 20 m.

W konkurencji tej górowały 
ostatnio trzy kraje: Szwecja, 
Szwajcaria I NRF. Czołowe pozycje 
obsadzą prawdopodobnie Europej­
czycy. chociaż na ostatnich Igrzy­
skach Panamerykańsklch zaobser­
wowano wyraźne postępy wykaza 
ne przez Jeźdźców południowo­
amerykańskich.

Gospodarze odegrają ' niewątpli­
wie dominującą rolę w sztokholm­
skim konkursie ujeżdżania. Zdo­
bywcą złotego medalu w Helsin­
kach (Szwedzi uzyskali tam także 
złote , medale w punktacji zespoło­
wej), mjr Heinrich St. Cyr. wyka­
zuje w dalszym ciągu najwyższą 
klasę światową.

Szwajcarzy (srebrni medaliści z 
Helsinek) notują pewne obniżenie 
formy. Największymi rywalami 
Szwedów mogą być Niemcy a wła­
ściwie Niemki, bowiem asami tej 
ekipy eą dwie amazonki: Lfeselot- 
te Linsenhoff z Frankfurtu n. Me­
nem (na słynnym „Ądularze") oraz 
Anneliese Kńppers z Duisburgu. 
Szkoła niemiecka święciła uleż-.

liczne triumfy ne całym I Tradycyjne sukcesy 
1 dysponuje obecnie naj- ry" odnoszą od wielu 

lepszymi Instruktorami oraz śwlet- angielscy, słynący izczególnle ze 
nie wyszkolonymi końmi. Zresztą wspaniałego opanowania próby te- 
ujeżdżanle Jest bardzo popularną renowej. Doskonal, w tej próbie 
dziedziną sportu Jeździeckiego w | spisują sl, koni, angielskie. Groź-

w „mlllU- 
lat jeźdźcy

Niemczech, a konkursów ujeżdża- ' ni są również Szwedzi oraz Fran- 
nia odbywa się w NRF tyle co r cuzł.

We wszechstronnym konkursie 
w Sztokholmie startuje 19 państw

konkursów skoków.

W sztokholmskim konkursie u-1, , , , ,, ... , , . . . . , ' i wycofały się zgłoszone: CSR. WęJezdżania ujrzymy bardzo dużo ko- ; „ ’ , 7 ,u-— ó . . . . . , , ery, Norwegia I Meksyk). Oto ko-
" Jr:' ■ Austriaczka , , ć numerów gtar(0K h. 

Vergeiner mają duże szanse na, Australlł| 2. Finlandia. 
meaa e' i Szwajcaria, 4. Niemcy, 5. USA.

Kanada, 7. Turcja, 8. Włochy.
SZAMPIONAT KONIA

3.
6.
9.

ZSRR. 10. Argentyna, 11. Irlandia.
, . , , , >12. Dania. 13. Francja, 14. Bulga-Wszechstronny konkurs konia | r| ,5 H| „ ,6 A „

wierzchowego składa się z trzech i
ciężkich prób. Pierwszego dnia j 
konkursu przeprowadzana jest 1 
próba ujeżdżania (podobna jak w j 
konkursie ujeżdżania, ale łatwiej- i 
sza 1 . trwająca tylko 12 minut). 1 
Drugiego dnia — próba terenowa 
(ok.- 35 km jazda terenowa, na ; 
przełaj I przez przeszkody). Wresz- ;

Portugalia, 18. Rumunia, 19. Szwe-

PUCHAR NARODÓW

Najświetniejszym widowiskiem 
olimpiady hippicznej w Sztokhol­
mie będzie na pewno rozgrywka o

- --- __ -------- ------- Puchar Narodów czyli Konkurs 
cle trzeciego dnia - Konkurs sko- s)<oków przeazkody. Ta kon. 
kóW przez przeszkody (łatwiej zawgze
niż w Pucharze Narodów bowiem ] plęknleJszych |mprez , k 011m\ 
maksymalna Ich wysokość nie jsk)ch , z va
przekracza 120 cm). . I

Wszechstronny konkurs (zwany 
też „mililary" lub szamplonatem 
konia) — to niezwykle trudna pró­
ba bardzo wielostronnego wyszko- 
lenia -tak konlą jak i jeźdźca. Nor­
malnie większość Jeźdźców trenuje 
na dwu koniach 1 dopiero na.krót-

ostatnim dniu zawodów. Melbourne

ko przed startem-decyduje się na 
lepszego.

zostanie więc pozbawione wspania­
łego zamknięcia Igrzysk.

Puchar Narodów to niezwykle 
trudny konkurs. Parcours 800-me- 
trowy posiada 13—14 przeszkód. 

! które wymagają 16-5-17 skoków. 
Szybkość obowiązkowa 400 m na 
minutę. Przeszkody mają mlnlmal- 

j ną wysokość 130 cm., s tym, że

w wyścigu

Pettecuw i Huyskens wjeżdżają na stadion w Działdowie
Fot. CAF

Li

O

mogą być groźne
dla naszego tenisa

Ogólnopolski tenisowy turniej 
klasyfikacyjny w Szczecinie był 
pierwszą tegoroczną imprezą cen­
tralną, która młodym dawała oka­
zję zmierzenia się z czołówką 1 
zdobycia klasy, a czołówce — skon­
trolowania własnej 1 konkurentów 
formy 1 kondycji.

Do puli finałowej weszli wszyscy 
rozstawieni zawodnicy, a więc w 
rozgrywanych systemem pucharo­
wym eliminacjach nie doszło do 
żadnej rewelacji, nie zabłysnął ża­
den nowy talent. Nikt z młodszych 
i najmłodszych nie zagroził ósem 
ce: Piątek, Radzio, Licls, Maniew- 
ski. Kwiatek, Sebrala, Henryk Slco- 
necki I Piotrowski.

ósemka ta, poza Sebralą, który 
Jeszcze nie wrócił do formy po 
swej narciarskiej kontuzji kolana, 
i Skoneckim, który nagle zachoro 
wał I musiał oddać kilka gier wal­
kowerem, Wykazała wyrównany 
zadowalający poziom. Ńa grze za­
wodników widać było wyraźnie 
wpływ ostatnich Imprez międzyna 
rodowych. Wszyscy wzmocnili, po 
prawili swe uderzenia i wzbogacili 
ich repertuar.

Nie można pominąć przy tym 
braków. Radzio Jeszcze ciągle nie 
może odnaleźć swej kondycji z Ju 
gosławii. Licls. nie będąc* w nai-
lepszej formie, musial sie dobrze 
napracować, żeby zająć 3 miejsce 
Manlewski I Kwiatek mimo wielu 
pięknych zacrań przy siatce 1 co­
raz lepszego serwisu, nie wyzbyli 

cm. । sję jeszcze ciągle cechującego Ich 
Każdy Jeździec przebywa parcours I grę bezholowla, wykhzując pewne 
j_ -j_.-------- l. ------ . efekciarstwo, ze szkodą dla sku-

kilka Jest wysokich na 160

dwukrotnie, w odstępach kllkugo-
dzlnnych.

Do Pucharu Narodów zgłoszono 
aż 29 państw, startuje ostatecznie 
25 (wycofały się: CSR. Dania. Mek­
syk t Holandia). Kolejność startu:

1. Niemcy, 2. Rumunia, 3. Wło­
chy. 4. Węgry, 5. Hiszpania, 6. Ar­
gentyna. 7. Wenezuela, 8. Finlan­
dia, 9. Francja, 10. Szwajcaria, 11. 
Japonia, 12. Austria, 13. ZSRR, 14. 
Portugalia. 15. Anglia, 16. Austra­
lia, 17. Belgia, 18. Egipt, 19. Bra­
zylia, 20. Szwecja, 21. USA, 22. 
Norwegia, 23. Kambodża (wyjątko­
wo dopuszczona do Igrzysk Olim­
pijskich. choć nie Jest członkiem 
Międzynarodowego Komitetu Olim­
pijskiego). 24. Turcja, 25. Irlandia.

W ostatnich dwu latach trzy pań­
stwa wysunęły się na czoło naj­
lepszych zespołów w tej konku­
rencji. Przede wszystkim wyśmie­
nita ekipa Włoch, dalej Hiszpania 
I Francja. Do ekstraklasy światowej 
zaliczane są poza tym — Portuga-
lla, NRF, Holandia i Anglia.

A oto lista dziesięciu najlep­
szych Jeźdźców-skoczków Europy; 
ogłoszona przez prasę szwajcarską 
na sezon 1955/56:

1. kpt. P. D'lnzeo (Włochy), 2. 
kpt. Oppes (Włochy), 3, kpt. de
Fombelle (Francja), por. R.
DHnzeo (Włochy), 5. H. G. Winkler 
(NRF), 6, D*Oriola (Francja), 7. 
Goayoaga (Hiszpania), 8. miss Pat 
Smythe (Anglia), 9. F. Thledemann 
(NRF), 10, Robeson (Anglia), 

Jerzy Jabrzemskl

teczności gry. Dotyczy to zwłasz­
cza Manicwskiego, miotającego się 

> na korcie nawet wówczas, kiedy 
. daleki zasięg ramion pozwalał na 

odbiór piłki bez dramatycznych 
robinsonad w złym huberowskim 
stylu.

Pocieszająca jest zwyżka formy 
zwycięzcy turnieju pocieszenia I 
zdobywcy 9 miejsca w ogólnej kla­
syfikacji — Huberta Majewskiego 
Mocny, skuteczny serwis I wyprą 
cowane skróty — to nlewątpliwk- 
skutek pilnego treningu. Zawodnik 
ten ma szanse na awans do czo­
łówki pod warunkiem, że poprawi 
pracę nóg.

Okrzepł 1 rozwiną? się Wilczek. 
Postępy zrobili również Gąslorek 
Filipowicz. Sikora. Stepleń. Nie po 
szli naprzód Kramer, Marcin, Łuc- 
kiewicz, Zofiński.

CO Z JUNIORAMI?

Jak z tego widać, turniej wyka­
zał niezłą formę czołówki 1 pewne 
zaniedbania w jej bezpośrednim za­
pleczu. Nie dał natomiast w ogóle 
okazji do stwierdzenia. Jaka jest 
sytuacja wśród juniorów. Bvło Ich 
bowiem na 48 uczestników "tumie- 
|u zaledwie trzech: Kosln. Kowal­
ski L Jamroz. Czwarty — Bajera 
T*jZ?,s^a^ Roszony przez Szczecin 
dodatkowo do turnieju pociesze*

Nieco lepiej miała się sprawa u 1 
dziewcząt, których było „aż" pięć 1 
na ogólną liczbę 20 zawodniczek: 
Dowborówna, Hajokówna, Żmijan- , 
ka, Sklblanka I Banasiówna. n ko- i 
blet sytuacja przedstawia się w , 
ogóle odwrotnie, niż u mężczyzn. 
Poza Ryczkówną. górującą o wiele 
klas nad pozostałymi, trudno mó­
wić o finalistkach turnieju w Szcze- [ 
cinio. jako o wyczyndwvch zawód- ! 
niczkach. Natomiast wszystkie ju- r 
nlorlG oprócz Banaslówny, która

beznadzlejnle obniżyła swebeznadziejnie obniżyła swe loty 
mają przy odpowiednim treningu I 
opiece, potencjalne możliwości roz­
woju. Musi to być Jednak napraw 
dę odpowiedni trening 1 bardzo 
pieczołowita opieka zarówno ze 
względu na wiek, jak i na wątłe 
organizmy całej czwórki.

Minimalny udział Juniorów na 
turnieju tłumaczą działacze egza 
minami w szkołach średnich I wyż 
szych. Jeśli to jest rzeczywista 
przyczyna, *to kiedy nareszcie ka 
lendarz imprez centralnych będzie 
uwzględniał tak ważne okoliczno 
ści w życiu studiującej młodzieży 
jak doroczne sesje egzaminacyjne? 
Po turnieju zimowym w Toruniu i 
test to już druga tegoroczna Im­
preza centralna, na której z pierw 
szej dziesiątki sklasyfikowanych 
Juniorów 1955 r. ujrzeliśmy żale 
dwie dwóch: Jamroza I Koslna.

Na rezultaty takiej polityki nie 
trzeba długo czekać. Wobec me , 
czu Paryż — Warszawa. Paryż — 
Kraków t — Paryż — Stallnocrńd . 
stolmy przed powaznvm problemem , 
kto I jak będzie reprezentował Ju- i 
niorów polskich w spotkaniu ? ( 
Francuzami. Po zrobieniu dokład
nego rachunku okazało się, że po 
został tylko Zenneug. którego for­
ma jest wielce chimeryczna, a któ-
ry do Szczecina nie przyjechał, bo 
miał egzaminy na Politechnice. AI
mielibyśmy z pewnością pełniej­
szy obraz, gdyby w Szczecinie za 
grało przynajmniej po 10 najlep­
szych juniorów 1 Juniorek.

ALARMUJĄCA SYTUACJA

Alarmującą sytuację w teniso­
wym narybku sygnalizujemy już 
od 2 lat. Chcielibyśmy się dowie­
dzieć. kiedy wreszcie zostaną pod­
jęte przez Sekcję Tenisa 1 Radę 
* renerów Jakieś energiczne kroki 
zmierzające do zmiany tego stanu 
rzeczy. co zostanie uczynione w 
najbliższej przyszłości, żeby za­
pewnić czołówce juniorów odpo­
wiednią opiekę trenerską 1 wy­
wrzeć nacisk na zrzeszenia, wy­
kręcające się przemyślnie z pro­
wadzenia niezbędnej pracy szkole­
niowej z młodzieżą?

Marzymy 1 słusznie o dal­
szym rozbudowaniu kontaktów 
międzynarodowych, bez których 
niemożliwy Jest wzrost poziomu’te­
nisa w kraju. Za 2—3 lata trzeba 
będzie dać zmianę dzisiejszej czo­
łówce. Wiemy, że minimalny okres 
osiągnięcia pewnego poziomu w te­
nisie trwa 4—6 lal. Kogo przeciw­
stawimy w niedalekiej już przyszło­
ści zawodnikom zagranicznym, z 
którymi chcemy sie spotykać sko­
ro już dzisiaj mamy trudności z 
ustaleniem składu juniorów na nie­
trudny stosunkowo mecz z Pary­
żem? Kim obsadzimy już w przy­
szłym roku taką międzynarodową 
imprezę młodzieżową, jak Puchar 
Gąlea? Kogo wyślemy na turnlcfe 
młodzieżowe do Wimbledonu I Pa- 
ryza? Z czyjej winy na tych wiel­
kich światowych imprezach nie be- 
dz ex reprezentowana polska mło­
dzież tenisowa?

Energiczne kroki trzeba podjąć 
zaraz, nie zwlekając, nie tracąc 

sezo"u: »aK wartośclo- 
wego pod względem propagando 
wym. Pokonanie trudności, tych 
prawdziwych, a nie urojonych, nie 

do rzeczy niemoż- 
H^yęh dla znanego ze swej ofiar­
ności aktywu tenisowego.

E. Cunge

p OZWOLCIE, że Wam przMi. 
* wlę kolarzy belgijskich, I*, 
ny zespół zagraniczny, który U, 
je wyścigowi Dookoła Warmii "i 
Mazur charakter imprezy mięte, 
narodowej. '

Przedtem mała dygresja. oiJl 
jest ogólnie przyjętym zwyczajem 
uzyskiwać potrzebne informacje o 
poszczególnych zawodnikach cfl 
kierownika zespołu, ale kierownik 
Belgów, starszy pan nazwisklm 
Demeyer, jest właśnie zajęty ma­
sowaniem jednego ze swych pu­
pilów, przy czym okazuje się, że 
Jest on zawodowym masażystą na­
rodowej drużyny Belgii w Toiir de 
France. A tu czas ucieka, bo nad 
mili goście ledwie zdążyli na start 
do Olsztyna i chociaż wyścig roz- 
pocznie się dosłownie za trzy go­
dziny, clicą jeszcze odbyć pne- 
jażdzkę na rowerach, w przyśpie­
szonym więc tempie przeprowa­
dzam rozmowy z poszczególnymi 
zawodnikami.

Najstarszy z drużyny, 21-lctnl 
RAPIIAEL DIELEMAN jest jedy­
nym kolarzem z zespołu belgij­
skiego. który po raz drugi startuje 
za granicą. Traf zrządził, że kolan 
ten jest już po raz drugi w Pol­
sce; w ubiegłym roku uczestniczył 
w I] MISM w Warszawie, gdzie w 
wyścigu na 180 km zajął ósme 
miejsce. Dieleman w Tour de Na­
mur sklasyfikował się na 8 miej­
scu ex aequo z dwoma innymi ko­
larzami.

CHARLES ALEN ma 22 lata. Tu­
taj mała dygresja. Słyszeliście t 
pewnością o popularnym .zawodo­
wym kolarzu belgijskim Jean 
Brankart, który w Tour de France 
1955 roku był drugi w klasyfikacji 
ogólnej. Otóż najmocniejszą bronią 
Brankarta jest jazda na czas, a 
że nasz nowy znajomy Alen wy 
grał w tym roku w wyścigu Dooko. 
ta Belgii etap na czas — koledzy 
nazwali go „małym Brankartem’'. 
Wśród mnóstwa wyścigów, rozgry­
wanych w Belgii Jest jeden trady­
cyjny. 6-etapowy pod nazwą „Eioi’ 
le de Merlcsem". Przed rokiem 
nasz Alen zajął w nim czwarte 
miejsce.

JEAN HUYSKENS ma również 2! 
lata i podobnie jak Alen, mieszki 
w Antwerpii. Kolarze nasi znak 
go z ubiegłego roku z wyścigu 
„Przez 9 prowincji", w którym 
Huyskens uplasował się w ogólnej 
klasyfikacji po 7 etapach na 9 Po­
zycji, tak samo zresztą Jak 1 
tym roku. Z 10 wygranych wy 
ścigów w ub. roku, najpoważniej* 
sze było zwycięstwo w G-etapowym 
wyścigu „Etoile de Merksem“.

GERARD INDEVUYST - to J«z’ 
cze jeden 22.latek w zespole. W1’ 
da tylko flamandzkim, korzystam 
więc z uprzejmości Dlelemana 
ko tłumacza. Najwyższy w dnizv 
nie fndcvuyst bvl w tym roM 
czwarty w 6-ctapowym wyścigu Do* 
okolą Flandrii.

Wreszcie benlamlnck ^ruz;’r>' 
20.letni Ftamandcrvk DAMtu 
PATTEEUW, ma w tym roku « 
swym koncie 18 miejsce w 1<M’' 
powym wyścigu Dookoła Belglj. ' 
którym na górskim etapie up*a5 
wał się na drugiri pozycji.

Drużyna belgijska uczestnicz 
w wyścigu DWM jako repr 

zentacja belgijskiej federacji "' 
larskiej. Jak widzimy jest to z,osp 
bardzo mlodv. chociaż dość motwi 
ale bez rutyny międzynarodowej-

Zainteresowanie* naszych 
wzbudzały żółte tabliczki z 
rami umieszczone przy wi , Ł 
na rowerach zawodników t»tiM 
skich. Okazuje sin. że sa to 
kwitowania” za opłatę podatkom * 
którą w Belgii muszą uiszczay « 
wet zawodnicy... oplata wynosi 
fr. belg, rocznie.

Z. W.

młodzieży

Artystyczny^
Słowa pochwały na,^nn^ 

ganizatorom pt’zepi’O«aw £par* 
Wrocławiu I Ogólnopolskie 
takiady Wyższych 
nych. w której uczestniczy 
studentek 1 studentów 
sz.łych plastyków, muzyk0 
rów z całego kraju. rcan|zacjJ

Bardzo sprawna ojk pr-e2 
Imprezy przeprowanzona^^jaę-. 
działaczy sportowych 
sklej PWSSP. pomyje 
cje, liczne nagrody by^
ogól wyniki - t 5PraW,&Wv 
ona w pełni udana. waL ’cl2$J 
cjalnie podkreślić. ze nartak'H 
trzech dni trwania proj
rektor PWSSP we
Stanisław Dawski 0$°^
łącznie na stadionie, 
scie udział w pracach oryvtf 
nych i‘żywo interesować » 
nikami młodzieży. ,, cnaria^'

W ogólnej punWMJ 
dy zwyciężyła PWSS', nńcMi- 
40 pkt.. zdobywając P prj.aj 
nistra Kultury I Sz 
miejsce zajęła Part?'".?-; 
sza Szkoła Muzyczna 1 La ji*» 
31 pkt. trzecie— 2J K
Plastycznych Warszawa. fi
czwarte - Akademia 2«
stycznych Kraków 1 * 1¾ 
wody przeprowadzono. 
atletyce, siatkówce, 
piłce nożnej 1 tenislo su


